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Ceny o^ loszert w  z ło tych  polsk ich  ob lic za  miĄ pc trrzą tk iw yn  kurolo  
franka z ło te g o  w  dniu w p łaty .

O  n o w a  B m m .
Kraków, 30 stycznia.

Pierwszym skutkiem d w u ty g od n i owy cli 
łaledwie rządów Mac Donalda jest przesunię
cia się punktu ciężkości polityki europejskiej 
t Paryża do Londynu. Złożyła się na to nie 
tylko ta okoliczność, że stronnictwo robotnicze 
j>o raz pierwszy w dziejach Anglii objęło ster 
tządów, wnosząc ze sobą nowy, niczużyty, ru
tyną i tradycyą nie skostniały temperament i 
fcasób energii, ale także fałd, że Francya zaprzą 
(Inięta w tej chwili przedewszystkiem przesile- 
miem walutowem i gospodaiczem, a w drugim 
■rzędzie sprawą ordynacyi wyborczej zdradza 
pewną nerwowość w dziedzinie polityki zagra
nicznej . Porażka, jaką Francya w  ostatnich 
dniach poniosła w  Rumunii, należącej dotąd 
;d(j orbity wpływów francuskich (odrzucenie 
pożyczki francuskiej) jest wprawdzie drobnem 
•zdarzeniem, ale nie mniej symptomatycznem, 
ł>o stwierdza, iż zabiegi Francyi o poddanie 
Jjej woli całej RJałej Ententy za pomocą zależ
ności finansowe] były nie zbyt spokojjie i doj
rzale przemyślane. Osobiste zresztą zmęczenie 
EPoincarego, który twardo dzierży ster polityki 
francuskiej wśród bardzo ciężkich warunków 
od długiego już czasu, wzmożona opozycya 
wobec niego w parlamencie francuskim na tle 
.gospodarczych skutków okupacyi Ruhry (ogro
mne koszty utrzymania tej okupacyi bez rów
noważących je rezultatów) w niemałym sto
pniu szczerbią energię Poincarego i stwarzają 
atmosferę przeddytaisyjna, tak (zabójczą dla 
silnej i zwartej inieyatywy-

Nie da się wreszcie zaprzeczyć, że próby sa
nacyjne podjęte ostatnio w Niemczech (marka 
rentowa) uwieńczone są jak na razie znacznym 
rezultatem, a drzemiące może w skrytości ser
ca nadzieje niektórych nacyonaliśtów francu
skich na rozstrój polityczny Niemiec, na jej 
rozkład i powrót do czasów pizedbismarkow- 
skich czy może nawet stanu z roku 1648 (w oj
na 30 letnia) okazały się złudne, a Francya m<j 
igła się na tle wypadków w Palatynacie prze
konać, że każdy nacyonalłzm skrajny ma dwa 
końce i że ten sam nftcyonalizm, który spaja 
Francyę, utrwala też J Jąozy w  oporzć* Niemcy. 
IWśród znacznej części opinii publicznej we 
■Francyi zaczyna się pod wpływem tych faktów 
budzić krytycyzm wobec bezkompromisowego 
stanowiska Poincarego, a krytycyzm ten przy. 
gótowuje dtogę do nowych, nieodzownych 
układów w  sprawie odszkodowań, będących 
» l f t  i omegą polityki francuskiej. Pogłoski o 
'domniemanym następcy Poincarego (Barthou) 
,są—aczkolwiek ze względlf m  łtóh lo  tendencyą 
żabarwlóńe — tylko taktycznem przygotowa
niem drogi do nowych układów w duchu bar
dziej ustępliwym, drogi* na którą Poincare, 
choćby n przyczyn psychologicznych, nie mógł 
bv wstąpić, be. przekreślenia swej dotychcza
sowej linii.

X tych nastrojów korzysta właśnie Mac Do- 
Jiald, chwytając się rozszerzonej koncepcyi — 
Lloyda _ George‘a, która raz już coprawda skoń 
tzyła się fiaskiem (Genua). Koncepcya ta pod- 
toosl konieczność ponownego zwołania kongre
su Wszystkich państw europejskich celem stwo 
tuenaa. zalążka jakby spacyfikojyauych Stanów

Europy i uregulowania spornych kwestyi aktu 
alnych, przedewszystkiem gospodarczych, a 
wśród nich oczywiście w pierwszym rzędzie 
sprawy odszkodowań, któraby w  ten sposób 
postawioną była przed trybunał Europy.

Drugim ogniwem tej koncepcyi jest Liga na
rodów. Mac Donald zupełnie konsekwentnie 
broni twierdzenia, że obecna Liga narodów jest 
w sprawach wielkich, grożących zawikłaniami 
lub nawet wojną — fikcyą.

Ani artykuł 16 Statutu L ig i narodów, prze
widujący wykluczenie opornego członka Ligi, 
ani art. 17, postanawiający, że ,,Rada będzie 
mogła przedsięwziąć wszelkie środki i czynić 
wszelkie propozycye, zdolne zapobiec krokom 
nieprzyjacielskim i zapewnić rozwiązanie kon
fliktu, nie mają mocy prawa, bo nie mają — 
■nocy egzekutywy. Mac Donald pragnie — zgo 
dnie z ideologią swego stronnictwa — skończyć 
z kokietowaniem Ligi. Europa wstydzi się roz
wiązać Ligę, podtrzymuje jej byt pozorny, a 
nie ma odwagi uczynić z niej instytucyę, któ
rą być powinna.--------------------------------- --------

Mac Donald nu tę odWfWJ? i dlatego słusznie 
domaga się, aby rozszerzono Ligę na wszystkie 
państwa, bo tylko wtedy będzie mogła stano
wić czynnik pokoju europejskiego, a nadto 
aby Lidze względnie jej eksponentowi Trybu
nałowi haskiemu przyznano moc rozstrzygnięć 
obwarowanych egzekucyą.

Niema innej drogi dla rozplątania europej
skiego węzła gordyjskiego. Albo pacyfikacya 
trwała, na ogólnem porozumieniu oparta, pod 
strażą instytucyi z wszystkich . państw wyło
nionej,'a zatem Ligi narodów, albo — wojna 
ponowna, nie dziś, to jutro. Hydrze „rewan 
żów“ , odrastającej w nieskończoność inaczej 
łba urwać nie można, jak przez zabicie w ideo
logii politycznej Europy tej k0ncepcyi, która 
od wieków Europę zamieniała w pobojowisko

B kKALOSZE I ŚNIEGOWCE
0ryg. szwedzki* „Tretom*

najtańsze źródła nabycia

L. STEIGLER (daw * Fr&akel)

KRAKÓW, RYNEK GŁ 14.

L
z krótkimi okresami zawieszenia broni wzglę
dnie łapania tchu do nowej wojny. y

W  Niemczech dziś niewątpliwie idea rewan
żu tli i żarzy się w popic-lisku upokorzonej du-! 
my narodowej. Z tego też punktu widzenia 
wciągnięcie Niemiec do L igi narodów leży 
i w interesie Francyi a także i Polski, bo roz
ciąga egzekutywę L igi nad — wrogiem, który) 
oięści śeska. Z tych samych względów polity
cznych żądanie, by Rosyę do L ig i dopuścić; 
leży w interesie pokoju, kontroli nad boL^cwL 
zmem i czerwonym militaryzmem.

Tych dróg myślowych dojrzeć nie chce więk
szość polityków u nas, a także prasy, nie rząd-, 
ko z łobuzowskiem urąganiem szydzącej.;*--?^ 
Mac Donalda. (Już — po 2 tygoduiaełTf)

Plany Mac Donalda, przywódcy najrozsąd
niejszej z europejskich partvi socyaliistycznycb* 
znajdują aktywne poparcie nie tylko libera
łów, ale i  ciche poparcie — konserwatystów. Ta  
jednomyślność wskazuje wprawdzie na to, że 
Anglia pragnie drogą ich realizacyi poćtadćść 
swe prestige w Europie, z drugiej jednak stro
ny trudno przeoczyć, iż niezależnie od intere
sów Anglii, tkwi w nich pierwiastek ugółno-euw 
ropejskiej korzyści i  pewnego napięcia etycz
nego, którego polityka europejska dotąd ułal

zna- . . .  - ’ - « i*
Plany te zmierzają do stworzenia Nowej Eń.

ropy, w  której i Polska spokojniej niż dotąd,
bez lęków o przyszłość będzie mogła pracoWjod
nad swą silą j  odbudową wewnętrzną.-

Obrady wielkiej rady faszystów włoskich
Rzym. PAT. Dnia 29 stycznia. Wielka rada fa

szystów zakończyła po północy swoje obrady. W  
zebraniu uczestniczyło około 1000 delegatów. MU3- 
solini wygłosił wielKą mowę, zaznaczając, że fa
szyzm staje do wyborójv bez sojuszów z’ innemi 
stronnictwami. Gwarantując jednak dla listy na
rodowej większość, faszyści umieścili na tej li
ście judzi zasłużonych ojczyźnie należących do in
nych partyj. Mówiąc o rewolucyi faszystowskiej 
i o wolności mówca oświadczył, że zna kraje, gdzie 
rewolucya pochłonęła! setki tysięcy ofiar, gdzie 
mordowano zakładników i wolność pojmowano ja

ko wolność jednej partyi gnębiące] cały n aró i 
Takiej wolności i rewolucyi mówił Mussoiinl Je
stem wrogiem. Mówiąc o opozycyi lewicowej Ttb 
znaczył Mussolini, że należą do niej takae popo- 
lari i stwierdził, żjc wróg tego stronnictwa wystą
pił jako wróg faszyzmu i jako taki będzie trakto
wany. Mowę Mus spij niego zebrana przyjęli owa
cyjnie.

Po zgrom a dzenin mimo nocnej pory przez mia
sto przechodziły oddziały faszystów ze śpiewem 
i orkiestrami.

HWHMW

M  aarady Panno i Jason
Paryż, 29. 1 PAT. Omawiając naradę Poincare

go z Jasparem, w  czasie której osiągnięte zostało 
porozumienie co do wspólnego wystąpienia poli
tyki obu państw „Petit Parisien'* podaje następu
jące szczegóły dotyczące zasad tej polityki: Co się 
tyczy separatystów w  Palatynacie, to rządy fran
cuski i belgijski są za tem, aby sprawa ta została 
przekazana konferencyi ambasadorów, która mia
łaby się wypowiedzieć co do kompetencyi wyso
kiego komisarza w  Kolonii. Jednocześnie kouie-

reneya ambasadorów miałaby rozpatrzeć sprawą 
działalności niemieckich stowarzyszeń palrygtyca- 
nych w  strefie kolońskiej. Sprawa komunikacyf 
kolejowej w  angiorskiej strefie okupacyjnej, jako 
sprawa mniejszej wagi, mogłaby Ejć uregulowana 
na miejscu. W  zasadniczej sprawie, jaką jest ekft- 
ploatacya zagłębia Ruhry, która ma dla obu pftslwi 
okupacyjnych znaczenie zastawu, Francya pomL 
mo wszystkich względów, jakie posiada dla inte
resów Anglii ąie może zaniechać ekspłoatacyt, 
przynoszącej dziś już poważne rezultaty. Pod tym 
względem — pisze dziennik — stanowisk; rządów 
frammskiego i belgijskiego są najzupełniej zgódg®
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rck a  ek sce só w  an tyżydow sk ich  w  d ozn an iu .
i.

Sin. Warszaw8- (Telefonem; Na "wczorajszem 
siedzeniu sejmu po załatwieniu szeregu far 

lerpclacyi i odesłaniu do komisyi regulamino- 
ćj wniosku o wydanie sadowi pos. Moraczew 
Łgo, przystąpiono do dalszej dyskusyi nad 

rojektcm ustawy o powszechnym obowiązku 
tżby wojskowej. Po przemówieniu kilku po 

Isłów zabrał głos pos. Cwiak0wslu, (W y z w.), 
(któij wskazywał na to, że siła obronna pań
stwu nie ucierpi, jeżeli zostanie postanowiona 
U% roczna służba wojskowa, zwłaszcza po roi- 
fcią.gnięeiu obowiązku służby wojskowej na 
(województwo śląskie- Co do wniosku pos. Za- 

„ luskj i Sadzewieza o zwolnienie żydów ze służ 
by wojskowej, który to wniosek cieszy się by
najmniej nietajonem poparciem min. Spsnkow 
skiego, to mówca przestrzega przed takim wilio 
ski ;m, Do z jecniej strony należałoby kausc- 
Ikwentnie rozciągnąć wniosek len i na inne 
mniej szóści, a z drugiej strony przez uszczuplę 
nile obowiązków należałoby i prawa uszczuplić, 
co .nie zawsze wyszIobjHz korzyścią dla słor-im- 
jków gospodarczych ludności polskiej.

Następnie przemawia nos. Królikowski (ko- 
anunista), który wnosi poprawkę, by jjs-ócić 
iczas trwania sjużny wojskovccj do 0 miesięcy.
, ifo przemówieniu ja. Ko.tcjałkows-iego yprze- 
,mawia m:n. Sosnkowski, który k  osiry sposób 
[polemizuje z przedmówcami, specyalnia z wra
cając się do p. Liebemiana. Odpowiedział mu 
ferdłko pos Liebemian- MowegjS»znsczpi lniodz.. 
'mnemi, że wedle konstylucyi stan liczbowy 
Woj sic a ma określać Sejm, tymczasem dotąd

   - — * J w.*-iw- n Ł, Cl
y  na Żydów, ci się przyzna lą i oświadczają,j 
lalej łtęda 1c robić i puszcza się ich na wol-

robił to min. Sosnkowski, przez co postępował 
wbrew wyiaźnym przepisom konslyUi-. yi- 

Na tern odroczono dalszą dj sk-isyśf 
Przystąpiono z kolei do wniosk&w nogłycl,

■ Poseł FARBSTEIN (Kolo żyd ) 
uzasadniał nagłość wniosku Koła w  sprawie 
ekscesów antyżydowskich vi Poznaniu i okoli 
cy. Nk.ua prawie dni*, a ty nie dochodziło do 
krwawych napssści na żydów, wybryków tłu
mu; demoluj'; się grobowce, tworzy się ofi- 
cyalnie Jaga antyżydowska, a władze na to zu
pełnie me reagują. Doprowadza się na policyę 
czasem 4—5 razy dziennic osobników za na. 
pady 
że d;
ność. Zabrania się nabożeństw, zabiera się kiu 
cas od Synsgc.yi, na drzwiach wywiesza się 
amz wst$.p wzbroniony 1“

Doszło w c iągu jednego dnia do 16 napadów 
na obywateli 'żydowskich.

Wniosek wzywa rząd, by położył wreszcie 
kres tym skandaliczirem stosunkom i ukarał 
winnych.

Przeciwko nagłości przemawiał pos. Piotrow 
ski (Ch. D.)

W  głosowaniu odrzucono nagłość wniosku 
Elipsami eudecyi. Piasto. 1 NPR. przyczem W y. 
/.wolenie nie wstawało z ław, niezdcc . Igwane, 
m e r o  pos Thugut przez; podniesienie się da] 
uak swęmu klubowi do powstania.

Na tern obrady przerwano. Następne posie
dzenie we czwartek.

Ważne roipwządzeme Min. Skarbu
e  czośclewesft znloityMalu ogesniczeA d«wfe©w$sh.

■ letunki r  esfsisErsj î &«>Ess&seE> y^ranS^zfcych. — l&ftlsdfti i wypłaty 
wMAttywr.jCit dkfcwissch. — t-śe Rio&tta pisni^dsy wywieść se^ranicef

l .J i l f s

s t y a c t fc i t  c ta w is a c lB . —

Sin. Warszawa. (Telefonem) j\| najbliższych 
dniach ukaże się rozporządzenie Ministra s«:ar- 
Ibu, wy dane w porozumieniu z min. sprawie
dliwości w sprawie częściowej zmiany rozpo- 
irządzenia z 27 lipc.a u. r. odnośnie, do obrotu 
dewizami zagramoznemi. Intencyą tego rozpo. 

i rządzenia jest, by ujawniły się w obiegu wię- 
jksze zapasy walut obcych, które dotąd wobec 
,zakazu wszfcl'dch tiansakcyi nimi trzymają się 
jw ukryciu.
! Rozporządzenie idzie przedewszystłuem w 
ftyłn kierunku, ażeby ożywić obrót gotówkowy 
jpraez dopuszczenie obrachunków w  walutach 
a^rarńcznych-

Na podstawie tego rozporządzenia minister 
skarbu będzie udzielał pojedynczym Lankom 
^pozwolenia na prowadzenie rachunków w wa
lutach obcych, oraz na przyjmowanie w ':l idek 
W tyjchże walutach, przyczem wypłaty będą 
się mogły odbywać w  efektywnych walutach 
zagranicznych. -Waluty obce wpłacone jako 
,wkład do banku będą mogły być używane iako 
legalny środek płatniczy, banki rńwwież będą 
mogły: Udzielać pożyczek stronom w żewwach 
zagi anicznych.

I> uej rozporządzenie pozwala nie tylko ban
em uprzywilejowanym przez minisleistwo 

sktsrba, ale i innym ha transakeye w  efektyw
nych walutach zagranicznych np. dla sub- 
skrypcyi akcyi Banku Polskiego oraz pożyczek 
yartstwowych- Wkońcu zwiększa się mmt do. 
zwoloną do wywozu za granicę do afcwcrwnw 

tflOO zł. polskich.

Ż y d ó w  p o m i ja  r\m n « t a l .
JUt Warwatwa. (Telefonem). Minls .̂rstwo Głcaftoo 

W tldH jrt aHtr kontynuuje metodę ntedopuseocre- 
ih  Zyó&w dh «talwłarypcyi akcyi Banku PoJsktego. 
EW tgm  n tq  Jrik opowl ‘uftją, poleciło Ministerstwo 
t t n k i  reklamowym, ażeby ula pod
'WMłjt 4b anw faifcwgfcicfa ogłoszeń o BoŁakrypcyi 
.<Ce*f ?*" Polskiego. Istotnie też odezwa zarzą- 
9m L n b ) ISfaffl.fr> ukarała się wczoraj we wszy- 

ffimemA  pri <dcb w  Warszawie, natomiast 
pinów żydowskie, nie uwzględniono ró- 

tfn Przegląda".

(iW?r siła(j b S =y

Sin. Warszawa. (Telefonem) Na wczorajszem 
posiedzeniu komisyi budżetowej obradowano 
i’ad budżetem ministerstwa rolnictwa. Uc.hwa 

jfi - rzeprowadzić dyskusję nad działem ad- 
minislracyi i przedsiębiorstw państwowych. W  
dyskusyi ujawniły się ciekawe szczegóły i tak: 
okazało się, że na polowania reprezentacyjne 
wydano pięć razy tyle, co na oświatę dla, służ
by folwarcznej gospodarstw państwowych. 
59 majątków odebranych w b. zaborze prusltim 
od komisyi osadniczej wydzierżawiono za mi
nimalny czynsz, inwentarz sprzedano za bez
cen i to na raty bez uwzględnienia postępują
cej wciąż dewaluaeyi.

Fltrij efekt t lOEtp i M t if  hTrroa.
Sin- Warszawa. (Telefonem). Wczoraj od

wiedził pfemiera Grabskiego komandor H. 
Young i oświadczył, żt misya jego w Polsce 
jest skońj/mna, wobec czego za 2—3 dni wy- 
jedzie razem z ekspeilami, przebywającymi do 
tąd w Polsce-

Jałt się dowiaduję, sprawa wyjazdu p. Youn 
ga stoi w  związku z propozycyą jego ustano
wienia komisyi kontrolnej, na co premier Grab 
ski nie chce się zgodzić. Wobec nieuwzględnie
nia jego propoztycyi uważa p- Young d ilszą 
swą pomoc za zbyteczną i demonstracyjnie 
opuszcza Polskę, /

H e l w i  imttómimln memiera
Sin Warszawa (Telefonem). Wczoraj zjawiła się 

u p. prouicra flelegacya wszystkich związków za- 
urodowych, która przedstawiła ciężki kryzys w 
przemyśle i wj tworzona wskutek tego ciężką sy- 
tuacyę robjtników. Delegacya prosiła o interwen- 
cyę rządu. P. premier Grabski przyrzekł deżyde- 
raty pracowników rozpatrzyć przychylnie i zapo
wiedział, że na czwartek zwoła specyalnie w tej 
sprawie przedstawicieli przemysłu.

Spiawa stosoWama wskaźnika 
zmiany kosztów utrzymania. ,
Si.i Warszawa. (Telefonem). Na wczorajszenr 

posiedzeniu Sejmu miała być rozpatrywana spra. 
wa stosowania wskaźnikalfj-zminy kosztów utrzy« 
mania do regulowania płae zarobkowych. Spraw* 
ta jednak spadła z porządku driennego z tegos 
względu, że sfery zainteresowanie dos/iy do prze
konania/że ustawa ta nie da lobotnikom żadnych 
korzyści, ze względu na to, że 2 część a rt 1 p o  
stanawia, iż wskaźnik niema zastosowania jeżeif 
płace zarobkowe zrównają się z płacami z r. 1914* 
Wobec tego, że płace robotnicze przekroczyły juiT 
częściowo parytet z r. 1914, sfery robotnicze nie 
są zainteresowane w załatwieniu obecnie tej spra. 
wy.

Rząd uznaje, że ustawa ta przyszła zbyt późno 
w każdym razie jjoprze odpowiednią ustawę ma., 
jącą na celu odpowiednie załatwienie sprawy plac 
pracowników.

I '  M f i r s i  i e i s j i  M f i a d t i
BEt” preliminarzem budłetu.

Warszawa^ 29. 1 PAT. Senacka Komisya skar
bowo-budżetowa pod przewodnictwem senatora 
Actelmanna przystąpiła dzisiaj do obrad nad pre
liminarzem budżetowym na rok 1924. Na dzisiej- 
szem posiedzeniu po referacie posła Kasperowicza, 
zatwierdzono budżet Sejmu i Senatu w  brzmieniu 
uslaloriem ostatecznie przez Sejmową Komlsyę bu
dżetową wraz z rezolucyą tejże komisyi dotyczącą; 
włączenia gmachów Sejmu i Senatu do kategoiyi 
gmachów, reprezentacyjnych państwa.

Nad cz2i* będzie dziś radi;ł Senat?
Warszawa, 29. 1 P a T. Porządek dzienny Jutrzej

szego posiedzenia senatu przewiduje sprawozdanie 
Komisyi o rozciągnięciu na teren byłego zaboru 
rosyjskiego obowiązującej na obszarze Małopolski 
ustawy o obowiązku ubezpieczania robotników o j  
■wypadków, oraz dyskusya nad interpelacyą sena
tora Kalinowskiego w  sprawie odniesienia się sta 
rosty radomskiego do wycieczki naukowej.

Z  g ? ! i p y  3 . sy l p .
Sin Warszawa. (Telefomem). Tak zwana „Grupa 

Bryla“  ukonstytuowała się w  następujący sposóbfl 
przewodniczący — pos Pluta, zastępcy: pos. Bryl 
i Łasowski. Pos. Sobek, należący dotąd do grupy) 
Bryla wstąpił z powiotem do ,,Piasta“ , przyczemi 
oświadczył, że .,do Piasta należy ciałem, a duszą 
do secesyi“ .

Choroba ministra Zamojskiego.
Warszawa. T A T  Miićster Zamoyski obłożnie 

zachorował.Wobec blisko 40-stopniowej tempera * 
tury p. minister z polecenia lekarzy prżez kilka 
dni nie będzie mógł wstawać. Przebieg choroby) 
normalny. Przy pierwszej możliwości p. minister, 
wyjedzie natychmiast do Warszawy.

— . - - n ~ ngii i m w

p o n u d i p s  streikn i  fintiii.
Londyn, 29. 1 PAT. Podczas gdy strejk koleja

rzy zakończył się, zanosi się na nowy, wielki strejk! 
w Anglii. Jutro rozpocznie się Konferencja' dele
gatów związku robotników ‘dokowych z pracodaw
cami. Pracodawcy odrzucili bowiem żądania do
datku 2 szylingów do płac minimalnych. StrejH 
robotników^ dokowych wywołałby ojjrouiine zabun 
rżenia w gospodarce angielskiej,

Dementi o kondolencyi papieża.
Rzym. PAT. Dnia 29 stycznia; Zaprzeczają tu 

wiadomo lei, jakoby papież wysłał do sowietów 
kondolencyę z powodu śmierci Lenina.

W D t z M  t lM ta lz i i in i iA i l ł .  ttst t i M M a
Bei Lin PAT. Gnegdaj w Poczdamie w willi na

leżącej do b. cesarza Wilhelma miała mkjjsue uro
czystość rodzinna z okazji 65-łetoŁej roczni.y uro
dzin b. cesarza nie nieckiego. Na uroczystości byli! 
obecni ł>. niemieddi następca tronu z 3-ma synami  ̂
książę Eitel F yderyk i marszałek Hindeniburg. ,

Oficjalny kurs franka ztotego w dniu bmj 
1 fi1 0 .0 0 0  —  w  ilniu 31 bia. 1 ,900 .000 . 

•  •  *

bm. do
3  lutego br.

Frank złoty dla cen t\tonio od 
1 t91C.000.

F^ank złoty dla kolei i poczt, od 14 do 31 
bra. 1,SC0.000.
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Rewcskcye o polskim faszyzmie.
Kraków, 30 stycznia.

'Aresztowanie gen. Wroczyńskiego i rozpisanie 
iistów gończych sta ks. Oraczewskimi, waz wnio
sek sejmowy PPS, i WyzwolenitJJK-róoi !y znowu 
uwagę opinii publicznej w Polsce na podziemia 
prawicy. Dlatego pozwolimy., sobie zsa „Głosem 
Prawdy" przytoczyć szereg faktów, ujmujących 
^Wszystkie doniesienia w  jedną syntetyczną całość. 
lAftyfcuł zatytułowany jest „Prawicowe organiza- 
ieye zamachowe w świetle dokumentów i ich zwią- 
Łek z akcyą szpiegostwa na rzeer wrogów Pań- 
pęva“ . W  artykule tym czytamy:
, Piah zukreślony jest nierównie szerzej i PPP. 
odgrywa w  nim rolę jednego z ugrów, stanowią
cy oh zamkniętą w sobie całość, lecz związaną w 
gorę ogniwami wyższycn stopni, aż do wspólnego 
(wszystkim sztabu kierowniczego. Na naszym grun
cie obok PPP. stoi więc Straż Narodowa pod 
kierownictwem nrygadyera Mączyńskiego —  pre
zesa sejmowej komisyi wojskowej, a skupiająca: 
(Związek Hallerczyków, Ligę Obrony Konstytucyi,
SSS., Strzelców K utko wy ch i Związek Dowborczy
ków. Równorzędnie działa Związek Rycerzy Pra- 
iwa — organizacya słaba i nieruchliwa, oraz ryce- 
tfae GtŁi Białego — również nieliczni.

Ponad tern i organizacyami stoi Polski Związek 
{Faszystów — liczący na terenie Warszawy okoio 
H00 członków; rekrutowanych wyłącznie z dowód; 
Ców oddziałów i kierowników wszystkich podpo- 
(rządkowcuijcŁ jego wpływom organizacyi. Zorga
nizowany systemem siódemkowyrii, ma on za zada
nie oddziaływanie na poszczególne organizacye 
iw duchu wskazań „góry", oraz zapobieganie nie
spodziankom w stylu np. ostatniago rokoszu, p. 
BPęk osła wsb iego.
i Wreszcie kierownictwo naczelne spoczywa w rę
kach Loży Monarchistów, która działa przez t. zw. 
Stdsłą Racę i Konwent, na którem udziela się kie
rownikom poszczególnych organiz_cyi.

Jak widać z powyższego, częściowa likwidacya 
IPPP. przez władze bezpieczeństwa, bynajmniej me 
,pi zenreśliła przygotowań zamachowych, a rlm\et 
nit- godzi tak silnie, jakby się wydawać mogło 
w  jej egzystencyę, tem więcej, że śledztwo na pro- 
iwincyi prowadzone jest z tajemniczą powolnością
ii dysł re-ryą. Rozproszone siły będą niewątpliwie 
■iw znacznej mierze ściągnięte na innym terenie or- 
iganizacyjnym, aresztowanych kierowników zartą- 
pią towarzysze ze Związku Faszystów lub Straży 
Narc dowej 1 póki rząd nie przedsięweźmie naje- 
nergiczniejszych średków dla zlikwidowania rów
norzędnych i wyższych od PPP. ogniw — zła nie 
Jisunie.

Pomijając na razie kwestyę osób zasiadających 
fcądż to w Zakonie Faszystów, bądź-w Loży Mo
narchistów, chcemy wszakże stwierdzić, iż zasia
da tam p. poseł Sadzewicz, który w swojej „Ga
zecie Rorahnpj" załamuje ręce nńd zbrodnią lewi
cy rzekomo za PPP. odpowiedzialnej, oraz p. A- 
Hotf Nowaczyński, referent sprawy PPP. w  „Rze
czy pospolitej".

Rajdy dla farganiżacyjnego ujęcia 1 wykorzysta
nia zgroinudsunych sił są następujące. Na czele

stoi Rada Główna podzielona Ua trzy działy: oi 
ganizacyjny z Gorczyńskim, propagandowy z ks. 
Oraczewskim i finansowy z l\'ko. ławskim na cze
le, przyczem ten ostatni piastował ponadto god
ność prezesa Rady. Radzie Głównej podlega bez
pośrednio Rada Wojenna pod przewodnictwem ge
nerała w rezerwie Wroczyńskiego. Obydwie Ra
dy komunikują się bezpośrednio z Komendantem 
Sił Zbrojnych — generałem w re zerwie Prokopo
wiczem, działającym przez własny Sztab General
ny pod _ kierunkiem pułkownika Lubieńskiego i 
kpt.-rez. Michałowskiego. Komendant Sił Zbroj
nych łącznie z wyższemi od siebie dowództwami 
kieruje organizacyami prowincyonalnemi, oraz Ko 
mendanlem Głównym na Warszawę — gen. rez. 
Galińskim.

Temu ostatniemu zaś podlegają inspeł torzy
czterech OKręgów, inspektorom zaś oddziały.

• * •
Obok haseł i programów w najwyższym stopniu 

interesujący i znamienny jest zakres codziennych 
prac zorganizowanej młodzieży. sgSj^1'

Pod tym względem informuje nas już ofieyalny 
regulamin PPP., w którym pod p. 8 czytamy, że 
„obowiązkiem każdego członka jest — śledzić ru
chy i adresy poszczególnych dygnitarzy, nosłó w 
i przywódców grup wywrotowych t. j. komuni- 
stycznyćir, żydowskich, socyai-rewolu-cyonistycz-

n/cn i tp. -i raportować o ffich s-woim 
wódoom".

Wszakże że oiw.yaine pOi-ecejria stanowią esręśó 
tylko kuti ukcyi 1 wśród rozŁąjBOW znajdujiiuiy 
poważne rzujKdnienia

ROZKAZ L. L  —
Polecam wydać rozp:; za lżenie podtófjym j£e 

oddziałom:
a) przeprowadzić ścisłą ewidencyę składów broni 

w Warszawie i okolicach, oraz we wśżystkJfefc 
miastach woj«wódzk"J-i i po\yia1 owych;

b) przygotować dane do wypracowania 
działania;

c) przygotować plam naoWlizacyi;
di) obsadzić energicznym kierownik iem Gy1-dfifef ' 
e) Fi obić Dowódców pułków garnizonu V ws-zaw, 

skkgo, Poznańskiego, Krakowskiego, Lwow
skiego, Wileńskiego, Lubelskiego i w JągnąjS 
ich do organizacyi.

Piaze® Rady Wciwmej 
iHeoerał

' Szef Sztabu
i I. GzolMwy. . CJL

A więc: szpiegować objekty woj krowę, .rto ‘mą, 
polskie me moskiewskie ani niemieckie— obsa
dzić (siei może miało być — wysadzić!) -Cyu..lel$j 
urobić dowódców pułku, t. ~n. namówić ich do tam 
tu, rebelii... przeciwko s woim przełożonym, ptzer 
ciwko rządowi, przeciwko Prezydentowi. a fet p- 
Pekosła-wskim, Wroczyńskim, Macewlczcns — czyn 
nym generałem, na i za ich „górami".

Tak tedy zabierano się do dzieła niszczenia arm:*

Działalność wydziału odbudowy J. D. C.
G d pc cząlKU re  tu a o  31 gpudinlss i t ó 1.

Ołmym ujemy z „Jointu" następujący 1 omunikat: 
W d ział Odbudowy J. D. C. na Europę opubliko- 

wafjLedav.no dokładne sprawozdanie cyfrowe ze 
sw-opj działalności za okres od poct-ąlku 1922 r. 
do 3l-go grudnia 1923.

Działalność swoją rozwinął Wydział Odbudowy 
w Polsce, Litwie, Rumunii, Bukowinie, Besarabii, 
Czecho-Słowacyi, Łotwie, Austifyi, Węgrzech, Tur- 
cyi i Grecyi.

Praca wydziału wspomnianego zaznaczyła się 
w czterech rozmaitych dziedzinach, z których je
dną byro popieranie wykształcenia zawodowego 
wśród ludności żydowskiej. W  poszczególnych kra 
jach praca Wydziału Odbudowy JDC. na tem polu 
przedstawia się w sposób następujący: w U ze cne- 
Słowacyi wydano 17,907 dolarów na 7 szkół, w któ 
rych kształci się 150 uczni, w  Grecyi — 3,000 dola
rów dla lszkcły ze 140 uczniami, na Węgrzech —
11,000 dolarów na 3 szkoły ze 152 uczniami, na Ło
twie —  37,000 dolarów dla 4 szkół z 209 uczniami, 
na Litwie — 16,000 dolarów na 8 szkół z 344 ucz
niami, w Polsce — 70,000 dolarów na 31 szkół z 
2,851 uczniami, w Besarabii — 3,200 dolarów dla 
•8 szkół z 655 uczniami, na Bukowinie 10,000 dola
rów na 1 szkołę. Ogółem tedy wydał Wydział Od
budowy na Cel omawiany 172.084 dolarów dla 63 
szkół w których kształci się 4,501 uczni.

Fundusze wydane były przeznaczone na narzę

dzia oraz pomoce szkolne. Cz stokroć łożono róu 
wnież na utrzymanie szkół oraz na remont znisz
czonych budynków szkolnych. W wielu miejsco
wościach wybudowano nowe szkoły, które stały 
się teraz wzororreoi uczelniami. ,

Druga dziedziną działalności jest odbudow *■ 
siedli zmazczomyJr przez wojnę. Zniszczenia wo* 
jenne sięgały niejednokrotnie rozmiarów legen
darnych, tak naprzykład w  sam,ej Polsce zniszcze
niu 'uległo 100,000 budynków żydów skfeh. Pu*mxs 
JDC. przy odbi idowie zniszczonych osiedli 'syraża 
się w  cyfrach następujących: na Bukowinie odba* 
dowano 1241 domów kosztem 180,000 dolarów W 
86 miastach, w Gzccht -Słowacyi — w  14 mńastarti 
169 domów ogólnym kasztem 30,500 dolarów, w) 
Grecyi — 10 domów o 40 mieszkaniach dla uebodż- 
ców, na Łotwie — 151 domów za 13,000 Odorów^ 
na Litwie (która szczególnie ucierpiała od zułsz- 
czeaaia) — 1562 d-otnj w 123 miastach przy pomocy;
147.000 dolarów. Najszerszą jednak działalność 
na tem polu ruawinął Wydział Odbudowy w Pobita 
gdzie olbrzymie połacie kraju —  okręg Brzeski, 
Wileński, Wschodnia Makrolskf itd, Łoetuły nte- 
mał do8zccctme zniszczone przez działania wegeA- 
ne. W  Polsce wydało ‘JDG. 228,000 dolarów i  
przy pomocy tych funduszy zdołano cuibodoWJÓ 
275Ó domów w  102 miast, d i Ogółem wydało JDG. 
na odbudowę w 6 wyżej wynsenionych* knajmh

juLiiuiirriMBBagi

Z teatru im. J. Słowackiego
?,Ptak“ kmedya w 3 aktach Jerzego Szaniawskie go. 

Reżyser: T. Trzciński,

Fabuła tej kómtdyl, w której „Dzika kaczka" 
Ibsena, przejgWszy się Juwrejno^.em, przemieniła 
się w  złocistego ptaka, jest bardzo nikłą. Na tle 
niewybrednej i hie bardzo nawet dqjvcipnej, ale 
nalómtast mocho omszałej karykatury Zapadłej 
prowiucyi — Jdedyś, za czasów Bałuckiego było 
t'. ł wszelką pewnością bardzo śmiałym i rewolu
cyjnym pomysłem —'zjawia się student, który w y
hodował złocistego ptaka. Uniwersałem, rozlepio
nym na pół-trzecia połamanych ulicach oznajmia 
;wesoły teh chkLpiec, że gety hejnały wydzwonią na 
.iwtóży tatuszowej dwunastą godzinę, wypuśd tego

W  miasteczku popłoch, Ojcowie miasta przera
żeni. Fan burmistrz, któremu najzagorzalszy na
wet wróg bystrości umysłu nie odmówi — hejnały 
i  ta bystrdżć umysłu mocno pacbuą Krakowem — 
zrozumiał, że ten ptak to właściwie hasło przewro
tu. Zjawia się więć ti tęgo stUdehta, niedawno pe
wnie z  ławy azk.olnej wypuszczonego i ofiaruje 
mu kompromia. Mocno to zdziwiło p. Białkowskie- 
gd  ̂ przeipamąźam, studenta, który chciał gwoli we- 
sotości ł celem rozprószenia nudów ptaka puśo5ć. 
My się nie dziwimy starym^ którzy zawsze węszą 
fewolucyę, gdy młódzież często—gęsto ptaki tylko 
(ruszuza — kómedya się wikłS wkładając na się

pstre piórka satyry, — ale też nie dziwimy się 
młodym, którzy także przyszli, by ofiarować swe 
usługi w tym wielkim ruchu Wyzwoleńczym. I tu 
pogłębia się komedya i zahacza o problem wielkiej 
sztuki. Tymi reprezentantami młodzieży jest sekre
tarz, błędny rycerz tęsknoty na szarym ugorze rze
czywistości i ognista burmistrzanka, któ^a spać 
prze< żuła, że losy zgotowały dla niej Orkanowe 
„Wesele Prometeusza". "Nie chcą wierzyć, by zai
stnieć mogła tęsknota, któraby z rzeczywistości 
njfe wyrosła i w rzeczywistość nie przeszła.

Wychowała ich w tym duchu dawna tradycya li
teratury polskiej, która tęsknotę splotła bezpośre
dnio z rytmem życia i w  przemianie oblicza konkre 
tnej rzeczywistości upatrywała Cel swych twór
czych poerynań.

A  i młoda, ta powojenna pouzya polska miała z 
początku te same aspiracye. Czyż nie Wierzyński 
i inni poeci ż  grupy Ficajłora deklamowali, że 
poeizya ma wejść między lud? Ale równocześnie 
w tych poeryach o „wiośnie i winie" mieliśmy 
jakąś gloryfikacyę młodzieńczego impetu, który 

/precz cd siebie odrzucił wszelkie troskij nie dba o 
żadne dziu-y w moście, ciesząc się wprost, że 
wiatr niecnota podnosi pa.irom na ulicy -sukienki. 
Wyglądałoby więc, że „Ptak" Szaniawskiego daje 
nam analizę tego powojennego estetyzowania ży
cia bez odpowiedzialności wobec tego życia. U- 
twierdza nas w tem przypuszczeniu trzeć! akt, o- 
we „wesele Prometeusza", kló-ry to akt jest wła
ściwi® sn.utnym finałem wesołej groteski. Nic sie
W tvm Obrrydtńwl-u mV z-nieri DSIaj i-wt-!-- fm*..

mistrz, słynny z bystrości umysłu przewodaS Et*- 
dzie ? < jskiej a sławeina rada pirzy kidiszkadfi 
unosić się będzie nad pięknością swęgo g* ndbp u 
p. Sebastyan nie dla brzydkiej żądzy caelpsn«4 
ko dla ojczyzny i jej chwały będ*ae płodzili tbóeid, 
st-kretai-z zaś tęsknić będzie 2a wielki n światem, 
gdzie juz nie pisz- gęsi cmi piórami. Nic aą pot’ 
tem weselu nie zmieni w  życiu tyftw, że ptak r*a- 
bierze ciała i tłusi -zu i nie będzie mógł wzbić 
w obłoki. Utyje tęsknota, a po niej zostanje tyikó 
'egenda o ptaku, który kiedyś śmiało zH błgpngp ną 
szarem niebie małego miasteczka, t \j

A może i  Szaniawski ma oracyę, te  W cenbeuet 
swej konie ly i f-ivstawał tęsknotę. 2 <por„ Jetłnuyj 
o tej bladej pani, oghmzeni jarmarcanym zgiettie«i 
życia, p/Tj tłoczeni do taczki cię̂ -licb  u* arwśąrtCjUBi 
Wzbudzę w  was tęsknotę swym „Ptakiem*j ęo* 
dniesiecie głowę do góry, a może usłyszycie wteuy 
cichy jęk konającej w  was tęsknoty. Mte żądajCM 
tylko odwinie, bym Wam p-wnoiŁsiał, za caua tę- 
sknić madę. Jest bowiem tyle rodzajów k >ot& 
ilu ’wizi na tym Boż^m śiwiecSe. 'A Bteaz%~nit Jc 
steui filozofem ani soCjTdogluu, bym tęssnotę j l  
pisał, ujął w  żełazn» likatna y parugralOW. Jtttem 
tylko poetą, a więc stwierdesto, że }u l  w  WM 
tęsknota, tylko przez «zarzyżŁę łyd a  Et śmierć 
głodową skazaną. „Ptakiem" swym p.zypomnę ją 
wani. A  gdy „Ptak" mój poleci wysoko w  niebiosa, 
zerwie się z waszych cienrayeh lochów więzien- 
rych biedn o war za tęsknota a wtencza s życie wa
sze sianie się bogatszem, pełniejsuem, jaśniejszesi.
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d/harów, paty KKbęycŁ pMrfKy odbudowano 
SS63 badyii ki w  422 CTtaatadi.
* f^wnoe JDG. roascisjgaia się również Ua spół- 
BBiainie spożywcze, a częściowo nawet na spół- 
.ftdcłnie surowcowe. W  Polsce spółdzielnie obu 
(Wspomsiiacych typów otrzymały od Wydziału Od- 
jbodowy 27,000 dcdarów, na Litwie zaś 2,930 dola- 
iw,v, Pomoc udzielona spółdzielniom tym wyraża 

sprzęto cyfrą 29,930 dolarów. Z sumy tej wyłą- 
« j n e  są subsydya udzielone spółdzielniom spożyw 
egun w  pierwszym okresie działalności JDC.

Szwarlą dziadziną było sunsydyowanie kas po- 
ii^czkowo-oszcziędnościowych, które mają na celu 
pomoc produkcyjną w  formie kredytów rzemieśl- 
tókom, drobnym kupcom, robotnikom, rolnikom i 
B 'Łigeocyi. W  5 krajach JDC. wyasygnowało 

jtu Klusze dla 370 spółdzieni kredytowych, liczących 
dćśi.UOO członków. Licząc, że tylko 1 członek w  ro- 
Jdziide należy do spółdzielni kredytowej, można 
jrzec, że z pomocy w  tej formie skorzystało 650,000 
i— 700,000 Żydów. Cgółem w  poszczególnych kra. 
jad ł na spółdzielnie kredytowe wydano sumy na-j 
(Stępujące: w  Austryi — 16,000 dolarów, w  Besara-j 
ijjii — .222,000 dolarów, w  Bukow inie — 53.300 dola
rów, w  .Gzecho-Słowacyi — 83.000 dolarów, w  E- 
stomi -  ■ 1500 dolarów, na Węgrzech — 10,300 dola 
rów, na Łotwie —  52,420 dolarów, na Litwie — 
■75,170 dolarów, w  Turcyi — 19,000 dolarów i w 
Polsce 317,390 dolarów. Ogółem więc wydało JDC. 
895,746 dolarów na popieranie spółdzielni kredylo- 
wyeh.

Na. rozmaite inne cele Wydział Odbudowy wydał 
i jeszcze 19,000 doi.

Łączna suma wydana przez Wydział Odbudowy 
'JDC. do 3l-go grudnia 1923 roku w  dzieflęciu kra
jach na cele wyżej wymienione, wynosi 1,727,088 
dolarów.

Ta znaczna suma zastrzyknięta osłabionemu ży
dowskiemu organizmowi gospodarczemu w pewnej 
«jietari przyczyniła się do wzmocnienia żydow
skiego życia ekonomicznego w Europie.

h a i a a i  i j M i t l  M U
w  M sifopelsce.

Lwów. (Tel- wł.) Z in ieyatywy krakowskiego 
związku żyd. posiadaczy ziemskich odbyło* się 
w sali kahału lwowskiego zebranie żydowskich 
posiadaczy ziemskich, w  którem wzięło udział 
•przeszło 200 żydowskich właścicieli gruntów 
wiejskich w  Małopolsce wschodniej.

Referenci zebrania wskazywali na niebezpie
czeństwo grożące żyd. własności ziemskiej nie 
tylko z  powodu obecnej czy też planowanej 
reformy rolnej, lecz także z praktycznego wyko 
nania reformy w  stosunku do żydów .

W  Małopolsce wschodniej znajduje się oko
ło 600 wielkich a kilka tysięcy mniejszych po
siadaczy ziemskich, 1500 dzierżawców", kilka 
tysięcy ekonomów, młynarzy i w iele innych 
pracowników zajętych w  gospodarstwach rol
nych Żydów lub nie-żydów. Żydowska wła-
BWiWiMinTUjwriti iuftiitwhńm i TiBiStftfta!-'wsasm**

góle ptaka nie było, aJe w to nie uwierzycie, bo 
ptakiem tym, to wasza tęsknota, to wasz sen 
szczęścia, to wasza bajka młodości.

'Jest w tej komedyi jedna scena prymitywna w  
swej istocie, a jednak wzruszająca. Otó jedna je-' 
dyna biedna sierota Marysia, przepięknie zagra
na przez p. Zaklicką uwierzyła odraza w  lego pta
ka, bo Marysia jest jeszcze młoda, a młodość nie 
przyprószona jeszcze kurzem gościńców, nie zepsu' 
ta przez życie jest sama cudowną baśnią. Tu tę
sknota nie musi walczyć z znlowającem morzem 
ludzkiej podłości, w  sercu Maięysi, która chce się 
tylko patrzeć na piękno i tem pięknem oddychać 
żyje wiara w  głęboką moc przekształcającego pię
łam, wiara niewdeptana jeszcze w  błolo różnych 
wątpliwości, nie obciążona bagażem kłamstw, in
tryg i  różnorakich interesów czy inteiresików. A 
ta scena wpleciona w całość zawiera tajemnicę 
całego czaru, który mimo błędów wieje ku nam ze 
sceny. Ale zaczynają się budzić znowu te wszyst
kie „ale" i biorą górę nad tym czarem tanich chiń
skich lampionów. A  gdy wychodzimy z teatru, mó, 
wimy sobie, że Szaniawski miał szczęśliwy pomysł 
«1« nie -siarczyło mu sił, by narzucić nam swą wi- 
*yę, że w  ostateczności żyje tylko z łaski naszej 
tęsknoty, dla której te sztuczne ptaki są czemś 
niedcrrzócznem i niewspółmiernem.

A  wystawiono tego „Ptaka" na naszej scenie z 
Wdą troskEwą pieczołowitością i starannością, do 
której nas dyr. Trzciński już przyzwyczaiŁ Jedno 
tylko mam do zarzucenia: Oto trzed. akt był zaroa- 
ło „efektownym". Ubogim był ten korowód masek 
a be lampiony przypominały małą prowincyooal-

sność ziemska stanowi 10 procent całej własno
ści rolnej a liczba żyjących z pracy rolnej wy
nosi ponad 200,000. W przeciągu ostatnich kil
ku lat wyparto z ptrucy rolnej przeszło 40,000 
dasz? A  jeśli wypieranie to będzie postępowało 
w tym samym tempie, to te żydowskie produ
ktywne zawody znikną w zupełności w krótkim 
czasie

Po dlagiej dyskusyi postanowiono założyć 
org&nizacyę żydowskich posiadaczy ziemskich 
w  Małopolsce wscn. i wybrano komitet, który 
ma starać się o zorganizowanie innych żydow
skich zawodów rolniczych.

Um iiiip ii i j t e i i i  i  p s e i t o p t
W  Warszawie odbył się wielki wiec akademi- 

ków-Żydów w  związku z ostatniemi rozporządze
niami kierownika prosektoryum i władz uniwer
syteckich niedopuszczenia studentów-medyków ży
dowskich do prac w  prosektoryum, o ile nie dostar 
czą trupów żydowskich.

Większość przyjęła następujące rezolucye:
Zważywszy, że rozporządzenie niedopuszczenia 

do prac w  prosektoryum studentów-Żydów jest 
w jawnej sprzeczności z literą i duchem konstytu- 
cyi, że uniemożliwia normalnie studya części ró
wnouprawnionej młodzieży akademickiej, że rozo
gnia wśród studentów antagonizmy narodowo
ściowe, że wreszcie przyczynia się do krzewienia 
polityki antysemickiej uchwala się wyrazić sta
nowczy protest przeciwko bezprawnemu postępo
waniu w sprawie uregulowania pracy w prose
ktoryum, wezwać władze akademickie do niezwło
cznego zabezpieczenia wszystkim studentom bez 
różnicy narodowości i wyznania możności ncrmńl- 
nej pracy, odwołać się do czynników rządowymi, w 
celu- ustawowego uregulowania sprawy dostawa
nia zwłok do prosekloryów.

Wiec stwierdza, że studenci Żydzi, aczlcfttiek 
nie obowiązani do zajmowania się techiucjnemi 
sprawami w rodzaju dostarczania trupów, jak do
tychczas tak i dalej podejmą wszelkie, kroki w ce
lu jaknajszyhszego uregulowania powyższej spra
wy i uciekną się do wszelkich środków w  celu 
zabezpieczenia swych praw.

Wiec student ów-Żydów wyższych uczelni war
szawskich stwierdza słuszność zasady, że zwłoki 
żydowskie powinny być dostarczane dla celów 
naukowych do prosekloryów.

W7iec uchwala domagać się u instytucyl żydow
skich przyczynienia się do definitywnego załatwię 
nia sprawy, rozpocząć szeroką akcyę wśród spo
łeczeństwa żydowskiego w należytym kierunku 
i wreszcie wszcząć jaknajenergiczniejsze postępo
wanie ze strony akadem. żyd. w  celu usunięcia 
wszelkich przeszkód stojących na drodze normal
nego rozwoju nauki i postępu oraz zrwołać wiec 
informacyjny dla społeczeństwa żydowskiego, aby 
wyświetlić całą sprawę.

W  razie potrzeby manifestować żądania akade
mików żydowskich przed uniwersytetem, politech 
niką ifp. uczelniami oraz przed gminą, rabinatem 
i gdzie tylko zajdzie potrzeba.
s----

ną scenę
P. Białkowski w  kreacyi studenta dał nam po

stać żywą i tętniącą temperamentem wesołego ło
buza. Za mało była jednako/oż w  tej kreacyi za
akcentowaną strona marzycielska, co z wszelką 
pewnością nie odpowiada interieyom autora.

P. Mazarekówna jako burmistrzanka T>yła miłą 
i uroczą, nie dziwiliśmy się też studentowi, że się 
■odrazu w niej zakochał. Ale nie bardzo dobrze się 
czuła w  chwilach, kiedy doprawdy tę wieść o pta
ku przyjęła jako zapowiedź jakiejś zmiany sto- 
sunkow. Brak było jej kreacyi żywiołowej siły 
i ognia, natomiast bardzo dobrą była w trzeom 
akcie, kiedy burmistrzanka bierze górę nad młodą 
zapaloną marzycielką.

Paradną była cała Rada Miejska z p. Jednow- 
skim jako burmistrzem na czele. Ruchy, mimika, 
nadęta powaga, prowin cy on a Ina dostojność i tępo
ta miarkowana chytrością składały się na sylwet
kę'burmistrza. Kapitalnych ojców miasta stworzy
li p. Chodecki, żółdowiec 1 właściciel narożnego ! 
domu, który zaludniał dla Ojczyzny własnem potom 
stwem, p. Dobiesław jako uczony lekarz miejski, 
oraz pp. Miarczyński ł Semowski. Idealnym wo , 
źnym takiego burmistrza był p. Lubiakowskl, ri 
wspaniałym typem trębacza hejnałów był p. Szym 
borsld, Sekretarzem był p. Piekarski, który i tym 
razem’ reprezentował się jako wspaniały aktor, w 
wyborny sposób akcentując marzycielskość, i  błę
dną nieporadność małomiasteczkowego bladego, a 
nemicznego gryzipiórka. Także p. Brandt jako wy
nalazca stworzył postać bez zarzutu.

Dr, M. Kanfer.

Wyzwolenie narodu zależnem jest od jegę  
■siły wewnętrznej. Chcesz więc jak inni być 
wolnym obywatelem na wolnej ziemi —

S® gttrn &  Żydow skim  
F u n d u s z y  M s r o d d w y t i ? .

S u m  mu fes i m  tar. Krata i  i W u e
Wiede.ń (Tel. wł.) Poseł dr Silbersclieia

przebywa od dłuższego czasu we Wiedniu ce-. 
leni konferowania z prezydyum fundacyi bar* 
Hirsclia w sprawie przejęcia w dzierżawę szkól 
i budynków stworzonych z tejże fundacyi YB 
Małopolsce. Szkoły te mają być oddane „Towa
rzystwu dla szerzenia wykształcenia zawodom 
wego wśród Żydów w Małopolsce". Pos. Silber- 
sclicin wraca obecnie do kraju, celem przędło * 
żenią warunków fundacyi bar. Hirscha, a po* 
tem mają się rozpocząć ofieyalne rokowania* 
Pod względem materialnym przedstawia się 
położenie szkól b. krytycznie —  tak, że piano-* 
wano nawet sprzedaż niektórych objektów, ce* 
lem utrzymania innych. Opinia publiczna wy-* 
powiada się jednak przeciw sprzedaży i wyra
ża nadzieję, że prezydyum fundacyi zgodzi się 
na projekt przekazania swego majątku „Towa 
rzystwu dla szerzenia wykształcenia zawodo* 
wego wśród Żydów".

M i M r j  ife fc ft?  liselewL
Wiedeń. (Tel. wł.) Organ hackenkreuzlerów 

ogłasza antysemicki artykuł przeciw żydowskie 
mu filantropowi Boselowi, który — jak wiado
mo — utrzymuje wiedeński uniweisytet i wielo 
nieżydowskich insrytucyi. W  artykulie, który, 
nosi nazwę: „Bosel wykupuje Austryę" wzywa 
to pismo do zgromadzeń protestujących. Hae-. 
kenkreuzlerzy wylepili także antysemickie afi
sze, które jednak polieya skonfiskowała. Podo
bno ma być wytoczone surowe śledztwo prze
ciw hackenkreuzlerom. ( I  tale źle — i  tak nia 
dobrze — Red.).

(Dookoła zlirdPi w  Am an.
Jerozolima. (ŻAT ) 18 stycznia przybył nare-a 

szcie król Hussein do stolicy Zajordanii Aman# 
gdzie go entuzyastyeznie przyjęto-

Następnego dnia przyjął król Hussein na 
audyencyi delegacye poszczególnych szczepów 
arabskich Zajordanii, Palestyny, Syryi i Iraku 
a także przedstawicieli prasy, przybyłych dc* 
Aman, którym oświadczył, że kwestya aiabska 
znajduje się we fazie ostatecznego rozstrzygnię 
cia i że nie zaakcentuje niczego, co nie jest zgo
dne z wolą narodu arabskiego. Sprawy trakia-* 
tu brytyjsko-hedżaskiego i złączonej z nim kwe 
styi Palestyny król Hussein narazie nie poru^ 
szył.

T rab o w ie m iadzy ro b a .
Jerozolima. (Ż A T ) Między zwolennikami 

dwóch wrogich sobie partyi arabskich,' których 
delegacye znajdują się w Aman przyszło do 
formalnej walki na ulicach Aman-

Po gorącej dyskusyi na teęiat kto jest wła* 
ściwym przedstawicielem Arabów palestyńw 
skich nacyonaiiści czy umiarkowani przyszło 
do bójki na dzidy i noże. Po* imłerwencyi poE* 
cyi aresztowano wielu „delegatów".

NADESŁANE. 1
X

Dnia 31 stycznia 1924 r. w lokahi „Astorya" 
odbędzie się staraniem Ż. K. S. „Mafckabi*

Dl&NCING
Początek o godzinie 7 wieczór.

Wstęp za okazaniem imiennej legitymacji, 
którą otrzymać można w  lokalu firmy 
Goldfluss i Ska, przy ulicy Gertrudy L. 18, 

Pierwszorzędna orkiestra salonowa.
148 Dla członków ceny zniżone.
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Celem oryentacyi w jakim stopniu wzrosła 
'drożyzna poczynając od r. 1921 podajemy po- 
taiiżcj wykaz ustalonych przez Gł. Urząd Staty
stycznym wskaźników procentowego wzrostu 
drożyzny w  porównaniu z okresem - bezpośre
dnio poprzedzającym.

ROK 1921.
, Styczeń 26‘05, Luty 20*88, Marzec 5*58 Kwie
cień spadek 4‘06, Maj 3*85, Czerwiec 13'85, Li- 
picC 26*83, Sierpień 18*27, Wrzesi; ń 30*94, Paź
dziernik 22*20, Listopad spadęk' 1*90, Grudzień 
spadek 1,86.

ROK 1922.
Styczeń 0*30, Luty 2 56, Marzec 8*84, Kwie

cień 11*97, Maj 9.Ó2, Czerwiec 7.03. Lipiec 
15.19, Sierpień 15‘26, Wrzesień 18.54, Paździer
nik 19,27, Listopad 33‘15, Grudzień 33*08. 1

ROK 1923.
Styczeń 52*07, Luty 61‘79, Marzec 3351, Kwie 

cień 9*62, Maj 13.36, Czerwice 47.99, Lipiec 
57.42, Sierpień I-sza połowa 32‘25, II-ga poło
wa 30‘12, łącznie 72*09, Wrzesień 24 45 i 13.97, 
łącznie 41*83, Październik 83*25 i 66.91, Leżnie 
205*83, Listopad 5r-06 i 53.67 łącznie 132.14, 
Grudzień 66*89 i 62 60, łącznie 171*36.

Za pierwszą połowę stycznia Br. wskaźnik 
wyniósł 89 62 proc.

Kraków, 30 stycznia.
— SKŁADANIE ZEZNAN DO WYMIARU 

PODATKU MAJĄTKOWEGO. Wobec prze
dłużenia terminu składania zeznań do wymia
ru podatku majątkowego do 15 lutego br. oso
by posiadające majątek podlegający zeznaniu 
dla wymiaru tego podatku, u których komisa
rze spisowi magistratu nie przeprowadzili je
szcze spisu majątku i którym nie doręczyli for
mularzy zeznań, winny wyczekiwać na zjawie
nie się komisarza spisowego i dopiero po doko
naniu tego spisu i doręczeniu formularzy zło
żyć Jiezzwłoki zeznania we właściwych komisa- 
ryalach obwodowych. Do tego czasu nie ma 
potrzeby bezpośredniego zwracania się do ma
gistratu o wydarde formularzy.

Wykaz grup i ulic dla oznaczenia położenia 
placów niezabudowanych itd. dla oszacowania 
tychże będzie poddany korekturze.

Celem ułatwienia składania zeznań o mająt
ku będą otworzone i podane do wiadomości w 
najbliższych dniach nowe biura magistratu do 
odbioru zeznań. Wkońcu zwraca się uwagę, 
źe nadsyłanie pocztą zeznań nie jest dopuszczał 
ne i zeznanie tą drogą nadsyłane nie będą 
uwzględniane.

— TA R YFA  POCZTOWA POZOSTAJĘ DO 
115 LUTEGO NIEZMIENIONA. Na czasokres 
od 1 lutego do 15 lutego br. włącznie obowią-

i żują te same równowartości jednostkowych 
opłat pocztowych, telegraficznych i telefonicz
nych, jakie obowiązywały na czasokres od 16 
ido 31 stycznia 1924 to znaczy, że yrszystkie opla 
ty pocztowe, telegraficzne i telefoniczne pozo
stają niezmienione
; Od 1 lutego br. podwyższoną została grani
ca puda wania. wartości listów wartościowych i 
paczek do 209 milionów mp, jak również do
puszczone zostały przekazy pocztowe i telegra
ficzne do 200 milionów mp i obciążaiue pobra
niem przesyłek do 200 milionów, 
i — INTERW FNCYA U RZĄDU W  SPRA
W IE  APROW77ACYI KRAKOW A. Wczoraj 
wyjechał z Krakowa do Warszawy wiceprezy
dent miast dr Wielgus w sprawach gnilny. 
Wiceprezydent Wielgus będzie interweniował 
celem zapewnienia stałych dostaw mąki dla 
Krakowa, wyjaśnienia kwestyi cukrowej oraz 
wydzierżawienia od wojska drugiej piekarni w 
Podgórzu na dogodnych warunkach.

— SPRAWA KONTYNGENTU CUKROWE- 
50 N IE W Y  FASNION A. Onegdaj donosiliśmy, 
te magistrat krakowski nie przyjął 7 wagonów 
Sukiu. z kontyngentu cukrowego i ż. zwrócił 
ię do władz rzędowych oraz do związków cu

„N O W i DZIENNIK** czwartek 31 stycznia

krowni w  sprawie obniżenia ceny cukru i za
pewnienia gminie dostawy cukru grysikowego 
pierwszej janości. Wobec odmownego stanowi
ska związku cukrowni zarówno co do ceny jak 
i jakości cukru, gmina i kooperatywy pozosta
w iły cukier do dyspozycyi dostawców- Ostate
czną decyzyę poweźmie gmina po otrzymaniu 
odpowiedzi na memoryał wniesiony w  tej spra 
wie do rządu. Publiczność zatem, która w pła
ciła zaliczki na cukier, musi jeszcze cierpliwie 
poczekać kilka dni.

— REDUTA. PRASY. Jak już donosiliśmy, na 
reducie tegorocznej będą przyznane w drodze pow
szechnego glosowania dwie nagrody dla . pań i 
dwie nagrody dla panów. Plebiscyt odbędzie się 
za pomocą specyalnych bonów, regulamin głoso
wania jest analogiczny jak w roku zeszłym. Na 
nagrody dla pań składają się: ngroaa piękności 
i nagroda za najefektowniejszy kostyum. Na nagro 
dę piękności wybrał komitet podobnie jat; w roku 
zeszłym wytworną branzoletę złotą z złotym ze
garkiem szwajcarskim, nagrodę za najefektowniej
szy kostyum damski stanowić bęazią całoroczna 
prenumerata czasopisma „Pani“ , ofiarowana ko
mitetowi specyalnie na ten oel przez wydawnictwo 
tej publikacyi. W  myśl porozumienia się komite- 
lu z wydawnictwem „Pani“ , fotografie obu pań, 
kl^re otrzymają nagrody, będą reprodukowane w  
tern piśmie wraz z opisem stroju Dla panów wpro
wadzone zostały w tym roku dwie nagrody. Pier
wszą nagrodę otrzyma mężczyzna, który... no... 
tu przedewszystkiem będzie decydował gust kobie
cy, panie zadecydują tu wedle swego uznania. W 
każdym razie ipężczyzna, który uzyska największą 
ilość bonów, otrzyma W,,nagrodę pań“ . Nagi oda 
ta stanowi niespodziankę i jest osłonięta taką dy- 
skrecyą, że nawet komitet nie wie, jak panie za
mierzają nagrodzić zwycięscę. — Jedno tylko jest 
dotąd wiadome, mianowicie, że nagroda ta będzie 
się mieściła w wielkiem pudle. Druga nagrodą dla 
mężczyzny jest nagroda za najefektowniejszy ko- 
slyum. Tę nagrodę stanowi pyszny kaduceus kar
nawałowy godło redutowej zabawy wykonany ar
tystycznie i z precyzyą wedle klasycznego wzoru 
przez p. Maryę Korołewiczowa. Wszystkie nagro
dy redutowe, naturalnie z wyjątkiem nagrody pań, 
znajdują się przez środę, czwartek i piątek na 
wystawie firmy Z. Ziembicki (pl. Maryacki). Sprze 
daż biletów odbywa się w lokalu redakcyi „Cza- 
su“ od godz. 12—2 i 4—6.

_  NA  TARGU WCZORAJSZYM płacono za litr 
nleka zbieranego 400 do 450 tysięcy mp., nlezble- 
ranego 450 do 500, śmietany słodkiej 600 do 700, 
1 kg masła 5 do 5 y? miliona mp., sera 900 do 1 
miliona mp.., jaja za sztukę 200 do 210 tysięcy mo. 
Drób: kura 6 do 12 milionów mp., kaczica 7 do 
14, gęś 15 do 22, indyk 17 do 25.

— ZW ALCZANIE WŚCIEKLIZNY. Wobec 
stwierdzenia w  ostatnich dniach wypadku wście
klizny u psa magistrat przypomina interesowa
nym, że psy zjawiające się na ulicach i miejscach 
publicznych winny byc zaopatrzone w trwały 1 gę
sty kaganiec wykluczający pokąsanie i w markę 
ewidencyjną. Dozwolone jest prowadzenie psów 
bez kagańca, jednak na smyczy i zaopatrzone w 
markę ewidencyjną. Psy złowione z powodu bra
ku marki lub kagańca, wałęsające się sumopas bę
dą bezwarunkowo wybijane. Oprawca miejski o- 
trzy.nał polecenie łowienia psów także w niedzie
lę i święta, o każdej porze i na wszystkich miej 
scacli publicznych.

— DWA POzsARY. Wczoraj interweniowała 
straż ogn owa przy dwóch pożarach piwnicznych, 
a to przy ul. Krowoderskiej 1. 42 i przy uł. Sten 
nej 1. 1. W pierwszym wypadku paliły 5ię wióra, 
w drugim opakowanie naczyń blaszanych. Ogień 
zlokalizowano.

— W SPRAWIE W ŁAM ANIA DO DWÓCH 
SKLEPÓW JUBILERSKICH w Bynku głównym, 
polieya ukończyła śledztwo i przekazała sprawę 
sądowi okręgowemu karnemu. Aresztowanych Ju
liana Susuła, Stanisława Korpaka i Stanisława 
Partyka odstawiono do więzień sądowych Za dal
szymi spólmikami zarządzono poszukiwania.

— TRÓ JlMIENNY WŁAMYWACZ. PoJicya are
sztowała Tadeusza Drozdowskiego Vel Pawłow
skiego w  chwili, gdy włamał się do mieszkania 
p. Janiny Malarzówny przy ul. Chodkiewicza 1. 17. 
Drozdowska po włamaniu spakował do walizy gar
derobę i różne przedmioty wartości 2 miliardów 
mp. i chciał ulotnić się ze zdobyczą. Sąsiedzi p. 
Malarzówny, 'Widząc złodzieja zamknęli jlrzw i od 
jej mieszkania i zawezwali posterunkowego. Po- 
licyant aresztował włamywacza na gorącym uczyn 
ku. Drozdowski znany jest policyi jako zawodowy 
włamywacz pod nazwiskiem Studni,erczyk.

* i' Cf

— AM ATORZY PIERNIKÓW. Do policyi donie
siono, że w związku „Zeskół" przy ul. Jagielloń
skiej skradli nieznani złodzieje skrzynkę ciastek 
tóruńskich wartości 50 milionów mp.

— DO PIW NICY p. Salomona Lamina przy ul. 
Zielonej 1. 17 włamano się przez urwanie kłódki 
i skradziono beczułkę śliwowicy oraz 8 flaszek 
wina wartości ponad IĄ miliarda mp.

— PAR A  PODRZUTKÓW. Wczoraj w bramie 
domu pod 1. 29 przy ul. Grodzkiej znaiezicno po 
rzucone niemowlę płci męskiej, liczące około 6 
tygodni. Dziecko oddano do żłóbka. — Również 
wczoraj aresztowała polieya 20-letnią Maryę Ja- 
skównę, która usiłowała podrzucić swe nieślubne 
dziecko płci żeńskiej pod bramę klasztoru Urszu
lanek przy ul. Starowiślnej. Jaskówna tłumaczy 
się brakiem utrzymania dla dz ecka.

— DY AB. ,IK DRUKARSKI spłatał nam nSU 
czciwego figla, Oto w artykule „Z zagadnień 
palestyńskich** (Str- 5. 1 szp ) wypisał, że *yŁ 
kraju odbywają się obecn™ uroczystości mają. 
ce na celu sparaliżowanie ,,Solel-boneb'“ tej 
tak bardzo zasłużonej na polu odbudowy Pa
lestyny instytucyi**. Chodzi tutaj o spopubuy 
zowanił- tej instytucyi, a nie jak sobie tan fŁ  
glarz wyobrażał.

Z TE a TRÓW KRAKOWSKICH.
— „PTA K* J. SZANIAWSKIEGO. 8-akltowa ko- 

medya Jerzego Szaniawskiego pt. „Ptaa.1 powtó
rzona będzie juiro i w piątek b. tygodnia poczetai 
wróci na afisz' dopiero w tygodniu puzyszłym.

— DOROCZNA ZABAW A ARTYSTÓW TE fr 
TRU IM. SŁOWACKIEGO. Jak rorocznie urządza* 
ją i w tym karnawale artyści teatru Im. Słowac
kiego zabawę na rzecz Samopomocy koleżańsfciej. 
Zabawa odbędzie się w sobotę 9 lutego w, saB 
Starego Teatru.

— Z BAGATELI. „Prawda w winie". Spo&ai 
autorska de Flers i ae Croisseta, zalicza kO(óady$ 
„Prawda w  winie" do najlepszych swoich utesw- - 
rów. „Prawda w winie** dzisiaj oraz W dni MM 
stępne.

—  Z OPERETKI. Operetka Gilberta „Katja rak 
ęerka", grana będzie dziś we środę ?0 bm o  8 W-

 o -
fBEATR IM. J. SŁOWACKIEGO.

Środa: „Ptak".
Czwtartek: „Ptak" Jerzego Szaniawskiego (no

wość).
TEATR BAGATKI A ,

Środa: „Prawda w winie**.
Czwartek: „Piawda w  winie". .

„OPERETKA.",
Środa: „Katja tancerka".

REPERTUAR KIN
WAND*A. „Los kobiety*’.
REDUTA: „Tajemnica apartamentu Nr. 29".

g B p j

ZE SPORTU.
Wiedeń. Wacker— Ostmark 2:2 (0 :1 )„ R uj 

dolfshugel— Hertha 3:2 (U l ) ,  Admira—F. U. G. ' 
1-0 (0:0).

Z *  ś w i a t a .
„INSULIN** POTANŁAŁ. Insulin, środek pfSeciw 

cukrzycy potamaj ostatnio znacznie^ Kiedy na wiń 
snę wszedł „Insulin" w użycie, kosztowała jedna 
dawka 2 szylingi 6 penców, po pół roku kosztował 
1 szylinga 9 penców, a obecnie jest jeszcze znacz
niej tańszy.

NuRZE PÓŁNOCNE WDARŁO SIĘ NA 20 me
trów w głąb lądu i wyrządziło na brzegu znaczne 
szkody. Wielkie tamy przybrzeżne 'zostały zupełnie 
zniszczone.

ODKRYCIE FIZYCZNE. Profesor jednego z 
włoskich uniwersytetów dokonał ważnego odkry
cia, które oznarza rewolucyę w  prawach fizycz
nych a dotyczące refrakcyi w  jodzie. Odkrycie to 
podobno. pozwoli łodziom podwodnym przebywa
jącym głęboko w wodzie widzieć przez wodę.

ffloflj. M p y  I N K A S E N T
z kaucyą oraz

iilili" aMftr inseratfi
zna idzie sta łą  posadę w  Nowym Dzienniku. 
Zgłoszenia osobiste między godz. 11 — 12 i 5—6
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L i s t y  z j c r a ł u .
®AKK4W. (Kot. wł.J Dala 20 tyra. urządziła 

■miejscowa grąpa „Hitacłidutu" gr-ocaysły wieczór 
twBtaeei»'.n pafiiięd A. D. i*orće«a. Słowo wstę- 

J®* Wygłonij p. Scirwiarz, a postać Gordona, jako 
i«p*U)ut nwweigo człowiek* żydowskiego w  Palesty- 
p**W StjnwakieiyzowAl w  ©bszeniem przemówieniu 
JUr. Bwr&ełhanimeai r.^ugrainii nader podniosłego 
iAifeCr_.ru dO[ićliłiły recytacye z pism Gordona i u- 
*ah» ys-odukeye muzyczne pp. nraci Feldów i Lau-
■prj, . « » ,  v

Dais^łi inicjatywie p. Dra Henryka Silbermanna 
J O g nntonayi „Tarbuth" zawiązał się w naszem 
taicśćie Ąjsdowski Uniwersytet Ludowy, który mo- 
ile .  Wt^łem czasu rozwinąć sią w  bardzo pożyie- 
cłah iłistytiKyą. Narazie odbywają się z ramienia 
taowej in*tytuęyi ■ wykłady popularne co środę, 
« jv  a f t  k, ^obobę i niedzielę wieczór. Dotąd wyglo- 
fed: wy Wady pp- Dr. Siłbermann, Neigcr, Frohjich, 
IMSśs i L Publiczność zwykle niezłe dopisuje. Ini- 

■ Stjw*or,.y powinni posiarać się o większą iiość pre
legentów, v»kźe z poza kół partyjnych i 3 obszer
niejszą i mniej prymitywną salę na wykłady, a 
Eyd. Uniwersytet Ludowy potrafi spełnić swoje 
tnczytne aadanie.

W  oefcauun1 czasie ukonstytuował się na nowo 
łaiejseo.ry Komitet Organizacyi Syonistycznej, 
skupiający w  swem łonie przedstawicieli syoni- 
•tow ogolhych, Hitachdutu i Miarach! Przewodni
czącym, wybrano' p. Joachima Neigera, zastępcą Dr. 
Spawu, sekretarzem p. Abr. Chometa. Referaty 
objęli: Dr Spann (Keren Hajessod), Dr. Feig (2. 
;F. N ), Dr Seheakel (polityczny), p. Schinagel (kai 
sowość). Należałoby sobie życzyć, aby nowy.Eo- 
,m i»t Lókaihy zanrał się energicznie do pracy, 
iBWła izesa że sezon zimowy zbliża się ku, końcowi, 
ja dotąd, zwłaszcza na polu Keren Hajessod, nic 

Bttjmóno,
jAsłO. Dnia 13 stycznia odbył się u nas We 

wia nej sali, pra pełnionej po brzegi, wieczór 
|j ub^euszowy z okazy i 20-letniego istnienia f 
.JJtoW. „J6szdiuu“ . Najstarszy i najbardziej za
służony pierwszy prezes tego stow. Dr Tvorn- 
Łduser przedstawił barwnie i krótko działał 
®oóó Stowarzyszenia i niektórych jego człon
ków. Fb produkcyach orkiestry „Hamangma" 
deklamacyi 1 śpiewie solowym, przemówił do 
młodzieży przaj witany hucznemi oklaskami p. 
CŁaim Ńeiiger z Tamowa, który gorącemi sło
wy nawoływał młodzież, aby się opamiętała 
i! energicznie zabrała do pracy dla^ dobra na- 
Jrodu. Po odśpiewaniu „Hatikwy" przez ,,Ha- 
;z_uauir“  i  publiczność wieczór zakończono.

Pełne uznanie należy się orkiestrze „Hąman 
;gina“ , szczególnie p. Btiickowi i  p. Margulió- 
sowi, którzy nie szczędzą trudów np tern polu. 
jDzięti też umiejętnemu kierownictwu kapelmi 
strza p- Maleczaka '„H am angina" zapowiada 
się bardzo dobiże.
1 Niedawno temu odbyło się Walne Zgroma- 
dtzenie żyd. R1 Sportowego „Makkabi“ istnie
jącego od lat trzech- W początkach swego istnie 

„ nia klub rozwijał się dobrze, a miał nawet w 
ubiegłym roku wejść do klasy tS. Obecnie znaj
duje się kiiib w nader rozpaczliwym stanie. 
Może obecny, odmłodzony Zarząd przystąpi do 
podniesienia go.

— O-------

Kwiatek z^r&ju poznać skiego“
czyli Ijło k ypu j« dolary na ctarAej g io łdF e .
, Ostatni numer „Robotnika", publikuje następu
jący list: „Na wiecu w Ostrowie (Poznańskie), 
pdbytym dn. 13 bm. radny sejmiku powiatowego, 
p. Paczyński, publicznie oświadczył, iż starosta 
.ostrowski, p. Srokowski, zakupił za pieniądze po
wiatowe W Kaliszu, za pośrednictwem banku Kwl- 
lecki-Potocki, dolary na czarnej giełdzie, płacąc 
ponad kurs ofieyalny pół miliona ąa dotrze, a 
Wskutek tego, iż dolar w  owym czasiie nieco spadł, 
nie mógł ich wymierić bez strat i zmuszony był 
przez parą dni wstrzymać robotnikom płace. Do
piero kiedy dolar skoczył w górę, p. starosta za
mienił pieniądze na marki z zyskiem 900 miliono
wy na i uskutecznił wypłatę robotnikom. Czy to 
prawda? — a jeśli tak — to jak na to zareagują 
władze wyisże? O-tro vianin .

NIE- AR EJESTROWANIE ZWIĄZKU. Ministe- 
ryuitt Spraw wewnętrznych odmówiło wciągnięcia 
:lo rejestru stowarzyszeń l związków „Zwiazku 
podoficerów rezerwy' Rzetzyhospolitej Polskiej" 
lako założyciel powyższego Z w iązk u  wystąpił Boh 
Jan Odlibicki-PoozobdŁ

Przegląd
fasady uowydb emisji akcyi.
Miyisteryum przemysłu i handlu oraz miSkte- 

ryiliu skarbu podało wczoraj do wiadomości, że 
przy zatwierdzaniu nowych enrsyi akćyi, oraz 
przy zat wierdzaniu statutów spółek akcyjnych, jak 
również przy wydawaniu zezwoleń na zarejestro
wanie spółek akcyjny cdi w b. zaborze pruskim 
i podwyższeniu ich kapitałów stosowane- będą na
stępujące zasady:

1) fi owe statuty zatwierdzane będą z kapita
łem zakładowym, nie mniejszym jak 25.000 złotych 
polskich, przy najniższej cenie nominalnej akcyi 
10 złotych połckich.

2; Akcye nowy ch emisyi winny być z reguły zao 
fiarowajfo daw.iiym akcyonrryuszom, którym w i
nien być pozostawiony czas 30 dni do Wykonania 
prawa pierw okupu.

W razie, gdyby po upływie powyższych 30 dni 
nie wszystkie akcye zostały przez dawnych akcyo- 
naryuUzy rozebrane, winna spółka ogłosić dodatko 
wą subskrybcyą na te akcye,’  zaofiarowując je po- 

■ nownie wszystkim dawnym akcyonaryu: zom.
Dopiero po upływie terminu dodatkowej sub- 

skrybcyi, któiy winien wynosić 15 dni, mogą być 
pozostałe ewentualnie akcye podzielone weóiug u- 
znartia zarzadu względnie Rady spółki.

3) Wykluczenie dotychczasowych akcyontlryuszy 
od prawa pierwokupu nowych akcyj może nastą
pić tylko wówczas wyjątków'o, kiedy to jest ze 
względu na dobro spółki konieczne, p^yczem cena 
emisyjna akcyi nie zaofiarowanych dawnym akęy- 
onaryuszom winna być zbtizona dit| jćh wartości 
rzeczywistej a akcyć mogą Oyć użyte wyłącznie 
na pokrycie aportów, nabycie nieruchomości, spła
tę Zobowiązań, pozyskanie obcych kapitałów lub 
fuzyę spółek.

Ponadto w  ogtosŁei.iach ó zwołaniu waliiego 
zgromadzenia wanno być wyraźnie zaznaczone, iż 
na (porządku dziennym znajduje się podwyższenie 
kapitału zakładowego przez emisyę akcyi, które 
zostaną w  całości lub w części pokryte z wyklu
czeniem dawnych akcyonaryuszy. •

Dowody poczynienia powyższych ogłoszeń Win
no być dołączone do podania o zatwierdzeniu zmia 
ny statutu upoważniającej walne zgromadzenie do 
pozbawienia dawmych akcyonaryuszy prawa pier
wokupu nkuyi nowych emisyi.

4) Przy nowych emisyach, cena emisyjna winna 
być określona w kwocie conajmniej równej zwa- 
loiyiuwanej ceny akuyi poprzedniejs, eruisyi we- • 
dług kursu Walnego Zgromadzenia, względnie 
innyeii kompetentnych władz Spółki

5) Przy zatwierdzeniu eniisyi Spółek, powstałych 
w okresie dewaluacji, występujących z podaniem 
o I I  emisyi, dla określenia ceny emisyjnej winna 
h ć miarodajną conajmniej nominalna wartość a- 
kcyl, zwaloryzowana wedhig kursu dnia organiza
cyjnego. Walnego Zgromadzenia.

6) O ile by władze Spółki nowyższe warunki u- 
znoły dla Spółki za nieodpowiednie, mogą ozna
czyć cenę emisyjną, na zasadzie Komisyjnego osza-

*cow7ania majątku Spółki w złotych polskich, przy- 
czem cena emisyjna nie może być niższą od ustalo
nej rzepzywistości wartości akcyi.

7) Cena emisyjna akcyi winna być oznaczona w 
złotych polskich równych frankowi złotemu, pła
tnych w markach polskich, według kursu urzędo 
wego, w dniu ponrzedzającym wpłatę.

8) Po przeprowadzeniu emisyi winne być Mini 
sterstwu Przemysłu i Handlu względnie Minister 
stwu Skarbu składane w  przeciągu 2 miesięcy dm 
w7ody wydania akcyonafyuszorn akcyi w miejsce 
świadectw tymczasowych, oraz dowody dopuszcze
nia akcyi nowej emisyi do notowań giełdowych o 
ile akcye spółki są na giełdzie notowane.

O ile przy nowej emisyi spółek, mającvch sie
dzibę w b. zaborze -osyjskim i austryackim dawni 
akcyonaryuszp zostali w całości lub częściowro po
zbawieni prawa pierwokupu winno być w ministe- 
ryum przemysłu i handlu złożone w  terminie dwu
miesięcznym sprawozdanie z przeprowadzenia e- 
misyi wraz z dokumentami} planem podziału i wy
kazem sprzedanych akcyi z oznaczeniem ich ceny 
sprzedaży.

Dop’ero po złożeniu takiego sprawozdania spół
ka będzie mogła zarejestrować dokonare powię
kszenie kapitału.

, 9) W  ogłoszeniach o sdbskrybcyi Spółek, mają
cych siedzibę w  b. zaborze rosyjskim i austryac
kim wirtno być w całości publikowane postanowie
nie zezwalające na przeprowadzenie emisyi no
wych akryj4 Przy zatwierdzaniu stStutów nowych 
spółek akcyjnych, zakładanych w  b. zaborze rosyj
skim i austryackim będzie w tych statutach umiesz 
czane zastrzeżenie, iż ogłoszenia o zwołaniu wal- 
nych zgromadzeń ta  których ma być rozstrzygana

sprawa nowych eniisyi jak też ogłoszenia o  **..i.K. 
skrypcyi nowych akcyj winne być umi rszczani 
oonajmriej dwukrotnie w odstępie tygodniowym 
na widocznem miejscu conajmniej w  dwóch pb 
smacli codziennych, „Monitorze Polskim" oraz 
czasoDŻśrnie „Przemysł i handel". W  spółkach aks 
cyjnych, powstających w b. zabosze pruszmn umie
szczenie powyższego zastrzeżenia a komtrakciai 
spółki będzie warunkiem do uzyskania zezwolenia) 
na ich zarejestrowanie.

-------- O-to-------------
PR^iiiiyfYsn,

ZARZĄDZENIE ZNIESIENIA PODATKU 
OBnOTOWEGO NA TOW ARY EKSPORTU.
WE. Dowiadujemy się, że M ii,. ] Jrzeniysłu i 
Handlu, w  związku z jednomyślną opinią) 
wszystkich, óstatmemi czasy odbytych konfe-i 
rencyi ze sferami gospodarczemi, przygotowu
je się do wydania w przyspieszeniem tempie 
zarządzeń, zmierzających do zniesiema 2 i pól 
procent, podatku obrotowego od towarów prze 
znaczonych na eksport Zamierzenie to idzie W! 
Kierunku umożliwienia wywozu, zwłaszcza ton 
warów włókienniczych, których nagromadzę" 
nie się w  składach fabrycznych powoduje grpn 
źny kryzys przemysłowy.

Kraków, 29 styCzniaL 
Na giełdzie efektów ruch znacznie się ożywił 

i popyt był dziś wcale silny, szereg akcyj uzyskał 
dzięki temu zwyżki, niektóre jak Ćmielów, -Kar
ma, ParowTozy, Koazyki — dość znaczne.
- Po giełdzie robiono: Jaworzno dr. 1.28,000, pa 
25 sztuk 120.000, Azot 2 600, Niłrat 1.650, Len 1.100 
—-.4.500, Węglówki 130, Lokomoływ y 7.600—7.800, 
Nafta Krosno 17000, Szkło Krosno 6.200 płacono* 
Chybie 42.000—45.000, Gloria 1400, Elektiownia na 
Sanie 1,100—1,290.

Na rynku walutowym tendeneya nadal -słaba WJ 
związku z bliskiem uituno i znaczneni zapotrzebo
waniem gotówki.

W  obrotach bankowych robiono dziś: Nowy
Jork 9700— 9650—9625, Zurych 16)25—1650, Paryźf 
440—450, Amsterdam 3620.

Tendencya zniżkowa. Obroty minimalne.

ftKcjre b tn iK cw e, łi& r „Home i p n i M . :

T r a n i a k w y ć t

Polski Bank Frzem. I-V)]] 
Paak riipotoe-ay 

amk Mato] olski 
Ziemski Baak Kredyt, 
io ir *  cfcąy F«ak Kred. 
Pank t- cńiercr»laj 1—IV 
bank Zw. S: /arbbkew.

Polanie Tew. kandl 
Pąudl. Sb. akc, .Imper* 
.PkaiJ^t" i {aft. Jawemicki 
1 iv .  bao. Bracia RoisicCyl 
„Polski Glob' 
o. hurtwig, Pozjaan 
Zogłoe* Pilska 
Waraz.Tok nafes.iZeiingil 
Ziel^aiswkki 1—JV 
E.C egioiski, Pczaai 
Parowozy l-lll.
, Aut** or‘  fabr. saaibck. 
,Le»iesz* tabr.maaz rola. 
kiedrzejewskio Zakł. G. H. 
„'irzot.aia* Sol.
ZakJ*< j amuaic. „Pociak* 
yata .oiazaa, krakuw 
„G*rka‘  tabryka cementu 
t;. rrsiaij kiO Zak. Gńr.S. /
, Topega* ibw i dlaprz.głr. 
tną akc. przem. aafl, i ( . e. 
kaipackic Iow. naftowo 
Akc. .ów. naft. „Ualicye- 
A. 1. dla pizom. elójn skal. 
Polrkn hal ta 
„Poknciók haft. Sj>. rkc. 
.Oikoa- T. Au 
„btrni” lrzom. drzewny 1 
„Fołoi* Piwsz. zakł. bnd. 
syndykat koizyk. KirLjt- 
l' abi. przot. tł. w Trzdbini 
, r Brochoniia“
,1. inkna* Zj.fab.prl.wytk. 
.5 ' 'k m  w CkeJorondr 

HasuCli 
- uś-t. portul. V Ćmielowie 

.tlili, w Łiortzy wV 
. Vv. Aiemojpwaki 

1- ulu. Lapeiuszy w klyalon.

£ 9  1. 9 8 1.

2300- 2S*» 
Sż(‘g 
2»B0 

1700-1760 
*425- 450 

676
2WOO-20500

8840—: 400

2900 
1Ó00 - j780 

450
G50—676 

1S00U

i 000 2150 
140-150 

270# —2860

l&W—2101 
116—ISO 

(00 -  240©

— 67*

*00 *00

61i*0 “30% 
2100 - -80© 
2440—2750

u3«*9-S45f,
2300—2830
2250—24*8

2i©C

37 KJ—SIO© 
68Ó0—&025

3100—3640 
6508—**ł0

« ‘ 5SC-83C0h 
27500 2*00© 
14Ł00 lSOOu

! t©00-62*6© 
z708*-2:750 
14O0Ó-15009

2600-265*
170©

2108—2*0*
166-

700© *89* -7*00

800—100©
20*00

7*1

tlOe - j00 
2*009-260*0

MB©
2*7*0-2**00

81 00 - 880© 
, 7U4J -1*00 
JO40 - **00

ŁfiO©—7#0o
17*0-1*00

8804
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4aieS<£ia warsa-awska
C leM a  wzirszatesba z etui-? 29 fe. n?. (PAD 

B * l » r y  Ł t a c ó w  Z is d r .  tra n z . 9 ,700.000 -  9 ,6C0 .COO 
irask z la ł y  w kupnie 1 .00 1.0 0 0 , basy z io ła  1 ,40 0X 0 0—
3.450.000-.1,4OO.OPO, patyczka Data 10.000-10,250-
10.000, Błiliońświca 3tO.Gt>0 — 42(v90G--4G9.030.

Czeki: Belgia traaz. dOfOOOl Haniu traaz.   —
C ś a ń a k  tra E Z . — , H a la e d y a  t r a a i  3ŁS9000, L.eadyB  
trans:. 42,000.80#— 42,200.000, Kowł Jork tra iiz a k e y a
5.708.000, Paryż (raju. 450000 -  440000, Praga traaz. 
276750— 273426, Szwajcarya *.ca*ulcc\a 17 06000 — 
3676060, Wiedeń (rani. IW**. Wlaaay traaz. 425600.

W a r s u w i  29 Ł. aa. iPAL) tif*ł«ia. /iksyc 
Padam* ajtiy roza*ii*i* «ty w ty*i»«aeh Mp. Baak 
Małapaliki Xrak*w ftaak Pwawyslewy f.wew
2166—2S0O - ilSO. * * ł «  l* -  4p. Zar, Płzaań 19000— 
38000—1*600, Pal* l.-raC 1 ASO —1504. V?i!dt 610-575, 
C.kiai laWw'; — !6&0i‘ • i&iOO, Cegielski
22*t— IMS—2464, Ui*«* łJMóf <UW*, .-'aiawazy 217&-
2850— 2360, ZawiareS* , ŁagU gs  , P olsk a
ńafta 2400- 2800, Sśia i Aw.iatł* 2066 -  2125, Cmialow
2600, T, P. G . ---------- , Sił*r*«kewice 14250 -- 15250 —
3 4 - 50, P e c ia k  5000-5300-6126, Z ie la m ia w a k i 61000- 
63C0O, Żyrardów 940C00-96600u-950000, Cńoiierów 
22000— 2Ł600—24000, T r z e b i n i a  .

Stelda lwowska.
Lwów, 29 stycznia PAT. Giełda. Akcye. banie 

tlipot. 3375—3325, bank powsz. kred. 450—550, bank 
Iprzcm. 2375—-2460, bank ziemski kred. 1350—1380, 
'Oproś 25.000— 24.750, Sole potas. 28.000—31.500, 
(Rakszawa 18.000—19.000, Nafta 2000, Chodwów
24.000-25.250, Cegiaski 2400-2600, po4. taw. bud. 
(750—725, Pezet 850, Pocisk S.000—S.CkW, Chybi
39.000-41.000, Ćmielów 8000—8600, Psrowoey 
2450—2400, Siersza elektryczna 1650, Gafoim 1350.

Siodła wEatianska
V fl id e ń  296113. (PAT.) D ew izy. Am»l«r«Ua 26410

* Zagrzeb i Belgrad 813 Berlim 16'C0 (za bilion) Bruksela 
2934, Badapaazt 240, Bukareszt 355, Chrystaaia 9480, 
Lapsahaga 111 0, I.eaayas 302.600, Madryt 3880, Ma- 
dyalam 2084, Kawy Jork ,0935, Paryż 3302, Praga 2041
Saiia 502 Sztakhalm 18270 Warszawa (za 10 000)
imrjch 12265, Polary 70860, Belgijski* 2895, duńskie 
30990, miarka niemiecka 15.1#, aBgialskic 300.760, fran
cuskie- 3265, holenderskie 2b2l0, właskia S070 juga- 
Mewiańakic *09, iseiwaskio 5360, palski* 71—81 
rumuński* 348, szwedzkie 180t0, szwajcarski* 12250, 
hiszpańskie £760, czeskie 2032, węgierski* 150.

t'sp i«*ry  ia k łcy jh u . Kanta majowa 1220, austi. 
renta koronowa 1260, rant* lutowa 2300, węg. renta ke
sonowa -----, losy tuieckia , priorytety kolai
g-oludniowaj 540000, Anglobank 846.000, baakv*r*ia 
2U.000, Bodsnkiadit 41,000, Auatr. zakład kredytowy 
. lrCOU, Bank depozytowy 78t0u, Laemdarbank 321000 
Łiarkury tfc2Coe, Unionbauk 320000, Bank obrotowy 
153000, ZiTBosttiBska 9130U0, Kolej północna 17715000,

* Lwćw—Czarniewce , Kaiaje auslr. 750.00(1
Kolej paiudniowa 183100, Al piny 720500, Berg u. nut 
iaa :22O0W. Krupp 450000 Buta Poldi 8805(10, Pra
ski* lew. przemysłu żak 2,156.000, Kima 231000 Skoda 
3 320000, Zieleniewski , Apopile ,910006, Pasto
3.400.000, Gal. K a rp a ty  , Gaiieya---------- .
' Wiedeń, 29 stycznia. PAT. Giełda. Ajkcye polskie. 
Uriag 271.000—273.000, bank małopol. 19.000, bank 
ifaip, 23.500, Kompas 332300, Goleszów 2,430.000, 
iPorliand cement 1,405.000, Browary 205.000, Lu
men 62.000, Nafta 22215.000, Rakszawa 112.500, Mra- 
zmea 197.000—204.000, TPG. 99.000—203.000, Lwów 
.Czerniowoe 360.000, Silesia 70.1000, Zieleniew
ski 362.000, gal. Karpaty 462.100, Galicya 25,200.000, 
ocnodruca 1,260.000, Siersza 204.000.

miątiSa berlińska
K *A c «w « kursa  t  awiz w  Martinie z  89 bm>

(PAT) syfry w milionach Amutardam 1566075 Bsaitt 
Airas 1356600, Bruksela i73565, Chrystiania 558600, 
X*p*Ekagu 671318, hztokhalm 1003235, Halsiagfors 
1C4737 Właehy 184288 Lendyn 17,955.660, Nowy York
4.895.000, Paryż 105510 Szwajcarya 724185, Hiazpaaia 
(>28675, Japonia 1865825, Belgrad 47979, Kia da Janaira 
458860, Wiedeń 59851, Praga 120846, Bmdapaazt l4*l*8, 
mailu 30174.

Clałda zurychska.
Zurych- 29 stycznia. Zamknięcie giełdy. Ho- 

'lanidya 215.60, Nowy Jork 579, Londyn 24‘6S, 
(Paryż 26.90, Medyolan 25.25, Praga 16‘70, Bu
dapeszt 00205, Bukareszt 2-90, Belgrad 660, So 
ffia 410, SViedeń 00081 i  trzy ósme, austr. kor. 
$templ. 00081 i  pół.

fe a rlta  p o k sk a  w  Z u r y c h u .
Zurych 39 1. Pa T. Szwajcarski Bamkv*r*in no 

tawal dziś misaticyslmia Warszawę 0600000—0000000.

Marka nlaaniycka w Zurychu.
Zurych 39 1. PAT. Szwajcarski Bankraraia ma- 

Uwal dziś miaoliayalni* Berlin 00185—00137 za 
1 billom.

Giełda paryska.
Paryż. 29 stycznia. Otwarcie giełdy. Londyn 

fil.60, Nowy Jork 21‘48, Belgia 89, Hiszpania 
2/3, Włochy 94.05, Szwajcarya 372, D -^ n j a  346, 
Holandya 802, Norwegia 293, Szwecy* 565, Ru
munia 11.

Giełda londyńska.
Londyn. 29 stycznia. Otwarcie giełdy. Nowy 

Jork 426.93, Francya 91*60, Belgia 103, W ło
chy 97‘G8, Szwajcarya 33 41, Holandya 11‘44, 
Dania 26'57 i pół, Norwegia 3161, Szwecya 
16*26, Helsingfors 177000, Niemcy 18000, Au- 
strya 304*500, Praga 143’25, Ateny 214.50, Bra
zylia 621.

Giełda nowojorska.
Nowy Jork 28 stycznia PAT. Giełda pienięż

na. Kurs dzienny 4 ptootai- Londyn 425.37, 
przekaz na Londyn na 8fi dzti 422.37, przekaz 
na Paryś 459, przekaz >■» A.snalerdam 3715, 
przekaz na Kopefiłiagę 1593, przekaz na Pragę 
288, przekaz na Berlin w  płaceniu 23 i pól za 
bilion.

•FINANSE.
SPADEK STOPY PROCENTOWEJ W 

NIEMCZECH. Poprawa sytuacyi finansowej 
Niemiec odbiła się również na rynku kapita
łów- Podczas gdy w  najkry tyczni ej szy ch chwi 
lach płacono 20—30 procent dziennie, to obe
cnie spadła stopa procentowa do 1 lub nawet 
pół prwwńile dziennie. Zwiększyły się również 
;«n»oz/»k wkładki w  kacach oszczędności. Przy- 
tmyał t»» pły-ińDBści gwńwki jest stagnacya na 
giefdzi* i yr praemy&m niemieckim.

C«ny złota l srobra.
Kraków, 29 stycznia. W  dnia dzisiejszym płaciła 

PKKP. za 1 gram zkńa czystego, 6,412.800 mkp. 
Za waluty złote: chsiszr 9^50.00r». korona austr.
1.955.000, marka 'A^8.00f\ jednostka unii
łac. 1,861.000, koroas shmtm. 2,585.000, rubel
4.960.000, funty ang. 4C,950.00(1. 1 gram srebra
183.000 mkp. Monety srebrne: dolar 4,40S,000, ko
rona austr. 765.000, marka niemiecka 916.000, kor. 
skand. 1,099.000, jednostka unii łac. 765.000, rubel
3.298.000, szyling 958.000.

W B W
ARESZTOWANIE RZEKOMEGO KOMISARZA 

BOLSZEWICKIEGO — NIEPOROZUMIENIEM.
Agencya wschodnia komunikuje pismom warszaw
skim, że w  związku z wiadomością o  aresztowaniu 
współpracownika ,.Głosu Polskiego", p. Poznań 
skiego, która to wiadomość wywołała w  prasie 
miejscowej wielką niespodziankę, dowiadujemy się 
że p. Poznański jest już obecnie zwolniony, a are
sztowanie jego było następstwem przykrego nie- 
porozumienia.

jak  powstał Skćrio^k Holmes?
Z wspomnień okulisty tira ftoann i ła jle .
Na łamach miesięcznika loadyńsici.ego „SLrand 

Magasine" słynny powicściopisarz angielski, dr. 
Conan Doyle, ogłasza swe wspomnienia, w  któ 
rycli, między inneani, opowiadają, jak powstał jego 
Shcrlock Holmes.

Ukończywszy wydział lekarski aniworsyieio 
oksfordzkięgo," Conan Doyle postanowił poświ«a$ 
się okulLstyce i dla uzupełnienia swych siadyów 
udał się do Wiednia.

„Podczas pobytu mego nad Dunajem — piań* 
Conan Doyle — dojrzała we mnie myśl napwBnłą 
powieści i w  ciągu kilku tygodni napisałem j w z  
szą mą książkę pt. ^Przygoda Rafflesa".

Cztery miesiące Radziłem w  pięknym WhaStAti 
i po wróciłem stamtąd uo Londynu, jako sfc «£*<*- 
iiy okulista. Marzyłem o rozległej praktyce, Li 9e4 
paśpioszyłem wynająć odpowiedni' l<9tol dla *»*$$■ 
muwania przyszłj^ch pacyentów. Ani na chwittę nhi> 
wątpiłem, że wkrótce zdobędę ich poważną lk*ł»& 
Wynająłem dwa wielkie pokoje na płaou Dev<»» 
shire, pod nr. 2, w  odległości zaledwie kilku trJtual 
drogi od ulicy Wimpole, na której maeezkaletn, c* 
było mi bardzo na rękę. W  tym to lokalu nJał 
rodzić się wielki detektyw, Snenock Holmes.

A  stało się to w  ten sposto: Pacymci nie przy
bywali. Wprawdzie jeden z pokojów wyałajętyeh 
zamieniłem na wspaniałą poczekalnię, <ao mnie &*• 
sztowało sto dwadzieścia funtów, nikt jedzmk n *  
chciał jakoś powierzyć mej opiece swych B
oczu.

Codziennie chodziłem z mieszkania swego B i 
plac Devanshire i  już o godz. 10 zrana shutiałe* 
w  swym gabinecie, żadnemu jednak z pacyent(>Wl 
nie przyszło do głowy zakłóęić mi spoko ja. OmB- 
sta — bez pacyeutów. I

Właściwie wyszło mi to na dobre. W  OyńH 
licznych godzin bezowocnego oczekiwasM prajf* 
szła mi nagle szczęśliwa myśl do głowy. SaŁŁy, 19 
było — pomyślałem sobie — gdybym piany literat 
ckie, których urzeczywistnianie rozpocząłem jak 
w Wiedniu, rozwinął teraz na szerszą sbekę; SI! 
podkładem tej myśli były mniej amhicye Ktecwda*, 
niż konieczność zarobienia na życie.

Wpadłem na pomysł pisania krótkich, przykS- 
wających uwagę opowiadań, obracających- się diokil 
ła osohy jednego tylko, genialnego detektywa. Krót 
kość opowiadań dawała mi tę korzyść, że każde z  
nich mogłem napisać w  dwa łub trzy tygodnte.

Następnego miesiąca odniosłem dwie pierwsze 
przygody Sherlocska Holmesa mojemu wydawegt 
Doznały powodzenia sensacyjnego i  he atOj byi 
rozstrzygnięty. 

■ S a s S H H ń B d k M H B n H H

i Wieczorkiewiczowi odbędzie siu p o i  flnmL
Sąd Najwyiszy zniósł

Sin Warszawa. (Telefonem). Jak już donosiłem 
swego czasu obrońcy skazanych na śmierć Bagiń
skiego i Wieczorkiewicza wnieśli zażalenie nie
ważności. •

Obrońca Bagińskiego, mjr. Zeliński, motywował 
zażalenie nieważności i konieczność powtórnego 
rozpatrzenia sprawy przede w szystkiem dwoma 
argumentami^ \

1) Sąd pierwszej instancyi niesłusznie, odmówił 
wnioskom Sbrony o wezwanie innych pyrotech- 
mków rzeczoznawców, zamiast kpt. Zossłs i urz. 
wojsk. Orzechowskiego.

2) Sąd pierwszej instancyi odmówił przoptrowa- 
dzeni-a dodatkowych dochodzeń przy poonwy Bi.
S. Wewn. w  spranie podrzucenia bomby w Oę-

WyroK i .  instancyi.
jyr

Stochowie, która to kwesty a jest niezmfemie Wń- 
żna, jako mogąca wykazać niewiarogodność śv4ad 
ka Cechnowskiego.

Obrońca Wieczorkiewicza, adw. Prz*rWoi«ki, 
przytacza, jako powód nieważności, zastosowanie 
do oskarżonego kodeksu karnego z r. 1903, podczs, 
gdy działał on jedynie na terenie Małopolski, nad
to podnosi niewyjaśnioną rolę sierż. Maraszfca.

Wczoraj na skutek powyższego zażalenia od
była się w  Sądzie Najwyższym rozprawa.

Sąd najwyższy uwzględniając częściowo wniie- 
sitme przez obrońców zażalenie nieważności, wy
rok zniósl i  sprawę odesł&t do powtórnego roZp*. 
trzenia pierwszej instancyi.

Zak0ń(ZEB!G stisiki i e p e g o  i  fiiglii.
Londyn PAT. Wolff. Strejk kolejarzy zakończył

się.

U e n M  m m c  zwołanie konleiencyi
mlądsynarodowaj.

Londyn, 29. 1 PAT. Evening News donoszą, że 
Mac Donald zamierza zwołać w  najbliższym cza
sie konferencyę międzynarodową, któraby się za
jęła uregulowaniem ważniejszych spraw polityki 
europejskiej, jak kwestyą odszkodowań, długów 
międzysojuszniczych, stosunków handlowych po
między poszczególnymi narodami, oraz rozszerze
niem podstaw Ligi narodów. W  związku z  tem 
doniesieniem Agencya Reutera przestrzega przed 
wielkimi nadziejami na szybkie rezultaty polityki' 
nowego premiera zaznaczając, iż naprz.ykład kwe- 
.slyn rosyjska nie może być rozwiązana w tak i 
szybkim czasie jak to sądzą w pewnych kolach. |

Anglia przeciw planom Fiaityi wobei P ila liiu li
Londyn, 29. 1 PAT. Według Daily TeŁegraf^i 

rząd angielski nie przyjął zaproponowanego pczog 
Belgię kompromisu w sprawie zagadnienia Pala- 
tynatu wychodząc z założenia, że ruch ten o ile 
nie będzie odtfzymywany przez Francyę sam wjj- 
gaśnie.

PO ZAMKNIĘCIU KRONIKL
—  POMOC CHALUCOM. Dzisiaj w lokalu przy 

ul. Stradom 15 odbędzie się zebranie obywatelskie 
Na porządku dziennym: zorganizowanie intensyw
nej aklcyi pomocy dla chaluców.

* * *

— CENA BILETU WSTĘPU na redutę prasy 
wraz z dodatkiem na Fundusz zapomogowy dla 
wdów i sierót w y r - -i 15 milionów ^>na biletu 
zniżkowego wraz ; oialkiem 10 n; Av mp.
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llnin ijjteffiltf
Ip ły k a  * “ eiel»liiego,fr»ntuski«-
j ę i j A O  go i n i# m i«k i« g o  u d iisls  
gruuiow nie bankow iec K . D , Mor- 
aztynow ak* 4, IV . p. 104

H erb a tę  1-a ehińską w 
skrzy nkaeh po 27 ke.

Cukier.
Ni&cS sztuczny Mian ej mar 

ki „Unatnel* w skrzyn
kach, zawierających po 
50 i 100 pakietów A 1/1 kg.

K y d io  do prania I-szij 
jflkóśei.

F a rb k ę  — Ultramarynę, 
Setzera,

SiMicce parafinowe pole
ca po Cenach dni a wy eh 
za gotówkę firma:

Bracia Uolniccy

I B S  M
Gdańsk, ReLtergasse 13/15

-poleca:
Wiadra na marmoladę 
Bańki m| spirytus, olej i lakier 
Puszki blaszane z pat. zamknięciami 
Puszki na masę grochową

Pudełka na pastę 
Kabsle na flaszki 
Fuszkl na cukierki 
PuBzki próbne dla szelkich celów

8  'A

L.Z7.
U w a g ę  I Zazaliczsą ko

lejową, na inkaso ban 
kowe nie wysyłamy.

•  Owalne i czworokątne pudełka na sardynki.
« Puszki na konserw y jarzynow e, rybne, mięsne, owocowe itp.

3 ̂  plolny» wprowadzony zastępca na Kraków poszukiwany, 
u t a d t ń n w u t  • • • • « »  •  ą w • • • • • •  • • • • • « • • • • •

1-7 nnknf 1 c»H“ wil<na ntrzy- 
I L (1U..U1 m .m em  przy tyd  

Intel, ladzihie poszukuje dwóch 
penów. Zjło& tB nia.pod „G . 78* 
de biura ogłoeaeŁ Stattera, R y 
nek gŁ 8. U 4

x in sta la cją  ©lektr. wpróat 
. od w łaściciela zaraz do 

wyna]ę«(a. Zgłoaaenia ul. Zielo
na 2 1 , partar na Iowo od godz. 
1- 4. *  10 2

Pflkfljfronlowy 8p,5taydowy
Zgłoszenia

_ najęćla dla pań 
Adm . W. Dziennika

Z A S T Ę P C Ó W
zdolnych i dobrze w pi o w adzony ch n a wszy stkie
W AlfiW Ó nlfw a Inh riA w in łr Pnlolri nncżnlniio
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Jut wyszedł z druku nowy numer
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Jed yn y w całej Polsce m iesięcznik młodzieży żyd. (w języku polskim).

„Moflah11 szerzy, szczerze i bezpartyjnie, m yśl syonistyczną wśród 
społeczeństw a żydow skiego.

„MOflah11 udziela dużo m iejsca sprawom  żyd. m łodzieży akad. szkolnej. 
„MorFah‘* ma zapewnionąwspółpracę w ybitnych dziennikarzy żyd.wPoIsce 
„Mortati*1 ma stałych czytelników W-całej Rzeczypospolitej Polskiej i dla

tego ogłaszanie w  niej jest połączone z w ielkiem i korzyściam i.

D O  N A B Y C IA :

W  związku „Przatiiyfit-Kaszachar” , Kraków, Stradom 15, ofic.
A d res R ed ak cyi i^Ą dm inistracyi: LW ÓW, Chodkiewicza 6. «J

I I C D D  A T V  najlepszej
WSZĘDZIE n Ł K D A l  I  W SMAKU

(PO LECAM Y CIJLONSKJt Hr. S, CHIŃSKĄ Nr. 5)

\  Powszechnie znanej w Polsce

Przedwojennej Firmy
T-WO HANDLU HERBATĄ

BAZYLI PERŁOW i S™
ZAŁOŻONEJ W 1787 ROKU

Oddział w Warszawie, KamałkOWtfka 52. Ifl. 18-50.
Poszukiwani są energiczni agenci dotrze wpoowadzenl w braniy

kolonialnej. i«3

A A A A A A A Ą a A A A A A A A Ą

ifeSi Hi

przyjmuje wszelkie zamówienia 
w zakres drukarstwa wchodzące, 
w szczególności druki bankowa, 
kupieckie, przemysłowe, rekla
mowe, czasopisma i dzieła, wy
konując lakowe starannio, szybko 
i po cenach umiarkowanych

W KRAKOWIE 
PRZY ULICY ORZESZKOWEJ L. 7.

▼ V T v r m v ? y v ł V y i r ?

M .  B E T T E I L
hurtownia papieru i przyborów  piśm iennych

Krnl^dw, uBfca Mostowa 1.6
poleca swoj bogato zaopatrzony m agazyn
po cenach nader przystępnych,
oraz dobrych w a r u n k a c h  s p r z e d a ż y .

Ważne Ula p rcęds ięb lcrstw l

J H 1 Y1
(zorganizowane na wzór zagraniczny)

2i7d S. Sf.HCSf AUSA
zapije. rżeczozftawcy sądów. i rewidenta dla Spółdzielń  

z ram ienia R ad y Spółdzielczej Win. Skarbu

o b e c n ie: Kraków, ul. Poselska 22
T e le fo n  Nr. 3093.

Adres listowy: Kraków, I., Skry tka pocztowa 101.
Sporządza bilanse i zamknięcia liśiąg, przeprowadza 
stałą lub czasową kontrolę księgowości. Założenie 
ksiąg handlowych i obrotowych oraz prowadzona 
tychże Reorganizacya oraz regulowania zaniedbane 
buchalteryi. Wykonuje czynności tak w miejscu 

. jak i na prowincyi.

1 pierwszorzędne 
a - ą i « l A  a t ‘£ i  B A *  zakłady położni

cze pielęgnują niem owlęta tylko

P i t a  i Ijdłeni B i h ć  Szelm a
Pudel leczy  w szelkie dolegliwości skórne, 

mydło zapobiega takowym . e m

LINGA BIAŁEJ GW1AZ9Y

W KRAKOWIE S -
.  M .  M S Z n f M I M S M  O
S P R Z E D A J E  K A R T Y  O K R Ę T O W E  
i  u d z i e l a  w s z e l k i c h  I t ł f o r m iK y J  

d o t y c z ą c y c h  p o d r ó ż y  d o

H A  N A J W I Ę K S Z Y C H  I  N A J S Z Y B S Z Y C H  N 

f  L U K S U S O W O  U R Z Ą D Z O N Y C H

O K R Ę T A C H  Ś W I A T A  J A K :
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fraki uu w  fial* Sg. Wydawn, Red. Nacz. Ign. Schwarzbart, Red. odpow. Jakób Freim d, Nowa Drukarnią Dziennikowa, Orzeszkowej l


